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48 os sób przy pod gruzami w strasznej katastrofie budewlanej 
Zbutwiała ściama Szczytowa browaru zawaliła się, niszcząc 
cioszczętnie sasiaduiący z nią drewniany budynek 


Stolica była wczoraj wide- 

wnią 

strasznej katastrofy 
nej, 

jaka bodaj nie ma sobie rów- 

nych w Polsce w okresie nie- 

podległości. 

Około godz. 6 min. 30 rano 
posterunkowy, pełniący siużlw: 
przed lokalem VII komisarjału 
policji, usłyszał 

potężną detonację, 

Natychmiast oczywiście opu- 
ścił swój posterunek i pobiegł 
do telefonu. Już po upływie kil 
ku minut na miejscu katastro- 
fy zjawiły się trzy oddziały słra 
ży ogniowej. pogotowie ratun 
kowe i policja, 

Okazało się, że 

ściana szczytowa browarn 
Haberbuscha i Schielego, mib- 
szczącego się w gmachu przy 
ul. Krochmalnej nr. 59. 
runęła mna sąsiedni niewielki 

dom drewniany, 
opatrzony nr. 57. Bezpośrednią 
przyczyną katastrofy 
że wiązadła i cegły gmachu bro 
warnego uległy zbutwieniu a 
ściana 


hudawia- 


było to. 


nie wytrzymała naparu olbrzy* 
mieh zapasów jęczmienia, 

złożonego w składzie browaru. 

Waląca się Ściana calkowicie 


przygniotła i zasypała cegłami | na ec 
wiadz okazanie jaknajdalej idą | bolny, 


i ięczmieniem wymieniony do: 
mek. 

Z pod gruzów 
rozpaczliwe wołanie g ratunek 
i jęki rannych. Pierwszą poinoc 
nieśli ofiąrom uczniowie szko- 
ły policyjnej, mieszczącej się w 
sąsiedztwie. Dzięki ich energji 
wydobyto 
gruzów sześć osóh zdrowych i 

cztery ranne, 
które niezwłocznie ades'anq do 
szpitala. . 

W międzyczasie na miejsce 
wypadku przybyły władze bez- 
pieczęństwa, wicewojewoda l) 
piński, prezydent miasła Sło- 
miński. a w kwadrans później 
minister Spraw wewnętrznych, 

p. Pieracki. 


komendant garnizonu warszaw | śmierć 
araz |eów nieszczęsnegoę domku, po- 


skiego. płk. Strzemiński, 
"minister pracy, p. Hubicki. 
Min. Pieracki po szczegóło- 
wem zbadaniu miejsca katasiro 
fy, odwiedził osoby ocalone 9- 


natychmiast z pudi 


raz rodny 
mi kałastrofy, 
nie zainteresował się skutkami 
katastrofy 

miejscu 


dotknięte skutka 


przedsławieiejom 


cej pomocy osobom  datknię- 


rozległy sięjlvm kafas:rofą. 


W - międzyczasie  posnwa'a 


się szybko naprzód akcja rato- | robotny, 


wnicza. Niestety w miarę jej 
postepowania naprzód wyja- 
że 


| biało sie coraz oczywiściej, 
rozmiary kalosirofv są potwor: 
uc bowiem 
przypłaciło ią życiem osiemna- 
ście osńb z pośród mieszkań- 
eńw domku, 
na który  zwaliła się 
szczytowa „browaru. 
— Straszne. xkutki 
przypisać nideży 
resdzie temu, że była to nie- 


ściana 


dziela wczesnym rankiem, tak 
że 
zaskoczyła  mieszkań- 


grążonych we śnie, 
Jak 
fiar, pod gruzami 
poginęły całe rodziny. 


Minister specjal | neli: 


i polecił zebranym | botny. 


„kmtastrofy | AN ibn *= 
r Morwszy ny: 


wskazuje poniższa lista o- 


Oto nazwiska tych. którzy zgł- 


1) Antoni Flis, lat 53, bezra 


2) Teofil Flis, lat 31, hezro- 


3; Bronisław Flis, Int 24, bez- 
robotny, 
4) Wacław Flis, lat 18, bez- 
5) Krystyna Flis, 6 lat. 
6) Ruchla Gąbińska, 
żoną tragarza, 
7) Sura Gaąbińska, 
8) Icek Gabiński, 
9) Dawid  Gwrgel, 
Szewc 
10) Lejbuś Gurgel, lat 20, 
11) Ludwik Nowak, lat 40, 
12) Janina Nowak. miesie 


PA 


lal 30. 
lat 5, 
lat 2, 
lat 


63. 


nfa 


13) Marja Kalina, lat 26, żo: 
iin kolejarza, 

11) Władysław 
26, kolejarz, 

15) Halina Kalino. 

16) Ałeksandra 
lat 21, robotnica, 

17) Czesław Cieślicki. 
bezrobotny, 

18) Jan Dadej, 


Kalina, mł 


lat 2, 
Łysukowa, 


łat 20, 


lat 39, ma- 


W kafegorycznym fonie 


domaga się Ancia od Ameryki odroczenia 
piaímości raty diugów wojennych 


LONDYN, 13. 11. (PAT). Nota 
brytyjska w sprawie długów wojen 
nych. doręczona w Waszyngtonie 
amerykańskiemu sekretarzowi sta- 
nu przez ambasadora brytyjskiego 
w dniu 10 listopada r. b. została 
dzisiaj wieczorem  zakomunikewa. 
na prasie dla opublikowania w 
dziennikach poniedziałkowych. 


Nota rozpoczyna się od przypo- 
mnienia, że rząd brytyjski z naj- 
większą radością i gotowością zi 
akceptował w swoim czasie propa 
zycje prezydenta Hoovera w spra- 
wie długów, Nastepnie nota brzmi: 

„Beznośredyim celem niniejszej 
noty jest jednak sprawa. o charak- 
terze bardziej ograniczonym. 15 


grudnia «PO, Spt pno 


następnej raty długów wojennych. 


wane rozmowy mogłyby najtepiej 


Niemożliw ością byłoby spodziewać |być zaczęte w Waszyngtonie”. 


się, że w ciągu 5 tygodni można by 
loby osiągnąć porczumienia w spra 
wach o taki szerokim zakresie, Zna 
leżliśmy się więc wobec podobnych 
trudności, Konierencja  lozańska. 
aby przeprowadzić swe prace bez 
przeszkód, uznała za Konieczne 
wstrzymanie regulowania płatności 
przypadających biorącym w konfe- 
rencji udział mocarstwom. 

Rząd brytyjski ma nadzieję, że 
podobna praca będzie zastosowana 
obecnie i zwraca się o odroczenie 
przypadających od niego płatności 
na okres, proponowany rozmowami 
lub na jakikolwiek inny, co do któ 
rego  nastąpiłoby — porozumienie, 
pa aai uważa, że projot 


w Genewie spokój 


Sikawkipożarnezamiast karabinów maszynowych |która, powołniąc 


GENEWA, 13, 11. (PAT). Pomi- 
mo zakazu zbierania się na ulicach 
sytuacja pozostaje niewyjaśniona. 
Wczoraj około godziny 20, stu ma- 
nifestantów, śpiewając międzynaro 
dówkę, starało się rozpocząć braia 
nie z żoinierzami. Żołnierze, na któ 
rych tłum napierał, sstzerowali m 
manifestantów  sikawki pożarne. 
Webec oporu manilestantów aresz 
towano szereg osób. 


LONDYN, 18, 11. (PAT). Nota 
brytyjska sprawi niewątpliwie, wiel 
kie wrażenie dużą stanowczością, 
która każe przynwszceać żę przea 
jej wystosowaniem musiały istot- 
nie odbyć się rozmowy porozumie- 
waweze, Inaczej trudno sebie wy- 
obrazić aby Wielka Brytanja w 
sprawie dotąd tak  heznadziejnej 
mówiła tonem jakgdyby przesądza 
jącym. Ten ton noty brytyjskiej. 
która napewno nie była pomyślana 
jako rozmyślne drażnienie Amery 
ki, nasnwa myśl, że rząd brytyjski 
musiał uprzednio otrzymać zapew- 
nienie, że tym razem inicjatywa 
jege nie będzie odrzucona, Natural 
nie Stany Zjednoczone wysuną pew 
ne warunki a w Londynie spodzie- 


=== |wają się, że będą one z dziedziny |, 


rozbrojeniowej, Wskazują na to 
jednobrzmiące zapewne  inspirowa- 
ne wzmianki w dzisiejszej prasie. 
się na wysoki au 


GENEWA, 13, 11. (PAT). Spokój |torytet, uważa udzielenie przez A- 


został calkowicie 
Strejk generalny zakończył 
Władze kantonu genewskiego po- 
stanowiły zwolnić w najbliższych 
dniach zmobilizowanych ostatnio 
milicjantów. Dokonano szeregu re- 
wizji u znanych przywódców Komu 
nistycznych. Aresztowano 12 osób. 


przywrócony: | merykę 
się. | przesądzone i przewiduje, że zgoda 


nowego moratorjum za 


Ameryki na rewizję długów wojen 
nych uzależniona zostanie od postę 
pu prac rTozbrojeniowych. Gazety 
wskazują w związku z tem na bar- 
dzo szeroką. rzeczową i terytorjal 
nie zakrojoną akcję Normana Dax. 
visa, przypisując mu rolę medjato- 
ra w związku z obecną notą. 


NN Z O 0 A NN 


larz - inwalida. 
Pozałem w godzinach wieczo 
rowych 
jedna z osób rannych zmarła w 
szpitalu. 
Rąnrych jest ogółem 
20 osób, w tem 
dwaj strażacy, 
którzy zasypanym  nieśli ratu- 
nek. 
Kilka asób niemal 
pudem uszlo śmiereł. 
Należy do nich w pierwszym 
rzędzie Józef Cieślicki, brat za 
bitego robotnik, który 
15 minut przed katastrofą udał 
się do pracy, 
jak również Zofja Dadejówna, 
siostra zabitógo malarza - in- 
walidy. która 
peee schaty nu niedzielę przy- 
padkawa spedziła u krewnych, 
Trudno wtej chwit powie- 
dzieć. któ ponosi wine za stra- 
sznę wypadek. Ale nie ulega 
wafpłiwości, że katastrofa mia- 
Ia miejsce w poważnym stop- 
niv wskutek 
piedhalstwa zarzadn 1 admini- 
stracji browaru 
i Hacrbuscha i Schielego. 


okoła 


Losy Scheiblera i Grolimana 


Wyjaśnienie plotek, które wczoraj obiegały Łódź 


W dniu wczorajszym miasto na- 
sze obiegła niezwykle sensacyjna 
wiadomość o zasadniczych zmie 
nach na kierowniczych 
skacn w zakładach Scheiblera i 
Grokmana, o szczegółach układu z 
wierzycielami tej firmy oraz o ja- 
kiemś  wspólnem kierownictwie 
tych zakładów i firmy J. K, Po- 
zpański: 

Po sprawdzeniu tej pogłoski w 
najbardziej miarodajnych źródłach 
okazało się, że jest to naogół ploi- 
ka. Rzeczywiście z wierzycielami 
firmy Scheibler i Grohman toczą 
się już od dłuższego czasu pertra- 
ktacje, ale dotychczas żaden układ 
nie został zawarty. 


Siamawi 


Pozatem zdaje się być pewne, 
że wlaśnie żadne zmiany ani w ra 
dzie, ani w zarządzie, ani na kie- 
rowriczych stanowiskach w firmie 
Scheibler i Grohman mie nastąpią. 


Wreszcie to jest bodaj najważ- 
niejsze, nie mówi się już o unieru 
chomieniu zakładów. Fabryka na- 
pewno będzie nadal czynna, a przy- 
tem  najprawdopodobniej wogóle 
bez żadnej przerwy. 


Wiadomość, którą musimy powy 
żej dementować, jest istotnie bar- 
dzo interesująca. Gdyby jeszcze by 
ła prawdziwa — wszystko byłoby 
w najlepszym porządku, 


Tajemnicze ostrzeliwanie 


generalnego konsulatu polskiego w Opolu 


Z Opola donoszą: 


oddział policji wszczął poszukiwa 


Wczoraj około godziny 7 wiecz. |nia, które nie dały pozytywnych 


przed konsulatem generalnym Rze 
czypospolitej w Opolu, którego 
gmach znajduje się w dzielnicy wil 
lowej na Wiłhefmsthal, oddano kil 
ka strzałów rewolwerowych, Poli- 
cjant, pelniący slużbę przed gma 
chem, ujął dwuch sprawców i od- 
stawił ich do aresztu. 

„Atoli w kilka minut później, ze 
strony ogrodu konsulatu padly 
dalsze dwa strzały. Zaalarmowany 


rezultatów. 


Prof. Barfel u prez. 
Mościckiego 


Z Warszawy donoszą: 

Prezydent Rzeczypospolitej przy 
jął wczoraj o godzinie 13-ej b. pre- 
mjera prof, Kazimierza Bartla, któ 
remu wręczył odznaki „Orła Blale- 
go”. 
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spolia ludzi tez 


FAY M 


Pomysiowe organizacje samopomocy wśród 
bezrobotnych w Ameryce 


Amerykanie posiadają rzeczywi- kowej, czy np. w wypadkach eks- 
ście nadzwyczajny zmysł osganiza 'misji z mieszkań, 


cyjny, oparty przytem na swojego 


j 


Zgłosiła się raz do ligi w Seatile 


rodzaju wrodzonym instynkcie so- , kobieta ze skargą, że w czasie jej 


lidarności. 


choroby i pobytu w szpitalu wy- 


Ostatni kryzys i bezrobocie, któ |rzucono jej czworo dzieci wraz z 


re w Stanach Zjednoczonych Ame: | meblami na 


ryki północnej dosięgły niebywa- 
łych rozmiarów, wytworzyły nowe 
a niezmiernie pomysłowe organiza 
cje. Potworzyły się mianowicie li- 
gi obywateli bez pracy inaczej li- 
gi bezrobotnych. 

Te tak zwane popularnie „repu- 
bliki ludzi bez grosza” nie posta- 
wiły sobie za zadanie organizowa 
nie manifestacji bezrobtnych lub 
atakowanie zarządów miast o zasił 
ki lla bezrobotnych, pozostawia- 
jąc to organizacjom politycznym. 
Mają one cele samopomocowe, p®- 
stanawiając ułatwić bezrobotnym 
przetrwanie najgorszych czasów. 
Stworzone one zostały przez sa- 
mych bezrobotnych, nie mają więc 
bie wspólnego z biurami dobroczyn 
ności, są jakgdyby syndykatem 
zawodowym tych, co są bez pracy. 

Brak pracy zapewne nie jest 
żadnym zawodem, przynajmniej 
nie w Ameryce, gdzie niema zasił: 
ków dla bezrobotnych, ale zato 
Stwarza się potężną wspólność in- 
teresów, Głód łączy tych ludzi we 
wspólne organizacje. 

Typowym przykładem mogą być 
mieszkańcy miast Seatile. Członko 
wie tamtejszej ligi bezrobotnych 
starają sobie radzić, jak mogą. 
Miasto Seattle i okolica Żyje Z 
trzech źródeł z rolnictwa, z drze- 
wa i rybołóstwa. Liga zwróciła 
się więc do rolników okolicznych 
z prośbą o podarowanie jej nie 
sprzedanych z powodu kryzysu 
produktów rolnych, Uzyskała Zi 
darmo kartofle, owoce i-t. d Któ- 
re bezrobotni sami zwożą do mia. 
sta. Jakig przedsiębiorca użyczył 
zadarmo automobilu do transpor- 
tu, inny znów dał benzynę. 

Liga postarała się  pozatem © 
prawo ścinania drzewa w lasach. 


t 


ulice, Dwudziestu 
członków ligi udało się natych- 
miast na miejsce i siłą wprowadzi- 
ło biedną kobietę wraz z dziećmi 
do dawnego mieszkania. _ Właści- 
ciel udał się do policji, ta jednak 
odmówiła interwencji. Był to 
gwałt, akcja bezpośredniej pomo- 
cy, niezgońna trochę z prawem, 

Są to jednak rzadkie wypadki; 
naogół liga trzyma się ściśle ram 
prawnych, 


cje te tworzą zwiazek ligi bezro- 
botnych. Dnia 29 maja r, b. odbył 
się pierwszy kongras związku w 
Waszyngtonie, 


Kongres ten powziął dwie nie- 
zmiernie charakterystyczne i cie- 
kawe uchwały, Postanowiono mia- 
nowicie jaknajbardziej rozszerzyć 
wymianę między wsią i miastem. 
Miasto daże buty, ubrania i t. d. a 
wieś produkty rolne i Żywnościo- 
we, przyczem wymiana ta odbywa 
się już i odbywać się bedzie bez 
pośrednictwa pieniędzy, Towar za 
towar. - 


Druga uchwała, powzięta jedno- 
głośnie, dotyczy stanowiska lig 


Organizacje tego rodzaju Tózsze- ; wobec czynników. Otóż federacja 


rzają się w Ameryce 
szybko. 


nadzwyczaj lig nie należy do żadnego obozu po 
Za przykładem jednego |litycznego, czy partji, a przy wy- 


miasta idą inne. Razem organiza- !'borach członkowie jej głosują za 


Czy wol 


tym kandydatem, który okaże naj- 
więcej zwzumienia dla uędzy bez- 
rohotnych, 


Kierownicy federacji przestrze- 
gają zarazem Siery rządowe przed 
Skutkami bezrobocia i braku po- 
mocy bezrobotnym.  Oświadczyli 
mianowicie w czasie ostatniej kam 
panji wyborczej: „Nie 
my, jak stery rządzące mogą oka- 
zywać nam tak mało zrozumienia 
i pomacy. Muszą być w przyszłości 
przeprowadzone szerokie reformy, 
któreby nie pozwoliły na powtarza 
nie się podobnych klęsk, My sta- 
rzy już ich prawdopodobnie nie 
doczekamy, pragniemy jednakże, 
żeby przynajmniej nasze dzieci nie 
hyły narażone na takie straszne 
cierpienia, jakich nam los dziś nie 
szczędzi!” (i. in.) 


no zabiiać z I 


Trzej SĘ 
arze 
skazani łącznie na 18 
lat wiezienia 

WARSZAWA, 13. 11. (PAT) — 
Dziś w warszawskim sądzie okrę: 
gowym zapadł wyrok w sprawie 
grupy terrorystów piekarskich 0- 
skarżonych o udział w zabójstwie 
Abrama Najermana, działacza kon 
kurencyjnego związku piekarzy, 

Główny oskarżony Luksemburg 
skazany został na 10 lat więzienia. 
Dwaj inni oskarżeni Brykman i 
Wincenty Krazy na 4 lata więzie- 


rozumie- | nia. 


Prof. 


Sí. Nirmstein 


po powrocie 
wznowił lekcje gry 
fortepianowej 


ul. Traugutta Nr. 12 
front, II p. 
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tości? 


Matka, która wierzy, że śmierć ukochanego syna uratowała go 
przed życiem pełnem cierpień. -- Ciotka morderczyni 


Praga, w listopadzie. 

Telegraf rozniósł po całym Świe 
cie wiadomość o 
straszliwej tragedji, jaka rozegrała 
Się w rodzinie profesora Pocho- 

bradskiego 
w malem mieście Chrudimi w Cze- 
chach, 

W krótkich słowach rzecz przed 
stawia się następująco: 

Syn profesora Pochobradskiego. 
14-letni uczeń gimnazjum, był za- 
palonym miłośnikiem eksperymen 
tów chemicznych.  Ozyniąc do- 
świadczenia w mieszkaniu, nigdy 
nie przypuszczał, że tak tragicznie 
dla niego i jego rodziny się skoń- 
czą. Doszło do wybuchu, który 
poszarpał mu dłoń i twarz a od- 


Bezrobotni sami je transportują do |jamki próbówek uszkodziły wzrok. 
swych składów, a nawet potem do |Przywołany lekarz zarządzit prav- 


starczają do domów prywatnych 
*upełnie bezpłatnie, 

Uzyskali również bezrobotni 
statki, które z powodu kryzysu 
stały (bezczynnie. Bexyrobotni ry- 
bacy, członkowie ligi, łowią ryby 
dla innych członków. 

Liga ma w mieście kiłkanaście 
punktów rozdzielczych, przeważ- 
nie w starych magazynach nara- 
zie niewynajętych. W składach 
tych rozdziela się środki żywności 


wiezienie nieszczęśliwego ucznia 
do szpitala w Pardubicach, gdzie 
skonstatowanc, że wzroku nie da 
się już uratować, a ręka musiala 
być natychmiast amputowana, 
Matka nieszczęśliwego syna po- 
wyadomiła o tragedji swą 
zamężną siostrę, doktorkę medycy- 
ny, Paulę Salus - Klafterową, 
która natychmiast udała się do 
Pardubic, aby w szpitalu tamtej- 


szym zobaczyć swego kochanego 


i drzewo; leczy się dalej chorych |synowca. Tu spotkała się ze swa 


przez bezrobotnych lekarzy, szew- 
cy robią tam buty, bezrobotni zaś 
krawcy reperują ubrania lub prze 
rabiają stare. Nawet nie brakuje 
tam fryzjerów, którzy strzygą bez 
robotnych członków ligi. 

Jednem słowem Każdy daje li- 
dze swoją pracę, a otrzymuje za- 
to pracę innych, przyczem wymia- 
na ta odbywa się bez  pośrednic- 
twa pieniędzy, albowiem członek 
ligi nie posiada zazwyczaj ani jed- 
nego dolara, 

Wartością wymienną jest praca. 
Przy wymianie utrzymuje się pew 
na proporce, a mianowicie każdy 
członek ligi ma prawo do towa- 
rów na łączną sumę 2.16 dolara 
na rodzinę, składającą się z ezte- 
rech osób tygodniowo. 

Członkowie ligi organizują tak- 
że od czasu do czasu bale i kon- 
certy. Muzyków i artystów bezro- 
botnych przecież nie brakuje, Wi- 
dowiska te stoją często na hardzo 
wysokim poziomie artystycznym, 
choć odbywają się w Starych szoa- 
pach, lub magazynach, 

Liga interwenjuje również we 
aszelkich wypadkach nęflzy wyjat 


siostrą, a matką nieszczęśliwego 
ucznia. Matka prosiła swą siostrę. 
aby zacszczędziła synowi mąk i 
aby go zabiła. 
Dr. Salus - Klafterowa niezwłocz- 
nie zakupiła rewolwer i 
pięcioma strzałami położyła 
życiu swego synowca. 
Pa dokonaniu tego czynu, została 
aresztowana. Oświadczyła, że czyń 


kres 


D 


Q A 


le ryczność 


SPRZEDAŻ 


WSZELKICH APARATóW 
RADJO- 
WYCH ZELEKTRYFIKO- 
WANYCH NA RATY iZA 


i 


GRZEJNYCH 


GOTÓWKĘ 


| 


popełniła z wielkiej miłości dla 
Synowca, pragnąc zaoszczędzić 
mu straszilwych mak, jako ocie- 
mniałemu kalece, 

Wypadek ten poruszył do glębi 
nietylko ludność Chrudimia i Par- 
dubić, gdzie rodzina  Pochobrad- 


skich jest dobrze znana ale eala 
opiuje publiczną, Znów w całej 
swej ostrości przejawiła się kwe- 


stja, która już niejednokrotnie 
rozpatrywana byla przez koła le 
karskie i prawnicze: 

czy wolno mordować z litości? 

Ciekawem jest, że nad tą spra 
wś zastanawiali się lekarze czecha 
słowaccy już 16 kwietnia 1929 w 
kole im. Purkyniego,  Czechosio 
wacki kodrks karny zawiera para 
graf 271, wedlug którogo sad ma 
że karę nadzwyczajnie  ziagódzić. 
luh 

wególe oskarżenegy uwolnić, 
o ile mord popelniona z litości. 
aby przyśpieszyć — niowaiim 
bliską śmierć i w ten sposób za 
oszczędzić mak. Ale Btonowisko 12 
karzy wobee zabijania z litości 
jest jasne, Lekarz  przedowszyst 
kiem widzi chorego, a którym z 
doświadczeń wie. że 
śmierci nie pragnie, chociaż fi 

głośno przywołuje, 

W glębi duszy chory zawsze prag 


un i 


ADWOKAT 


EMUND MOSZKOWSAI 


przeprowadził się 
na ul. 


PIOTRKOWSKĄ 106. 


KIEDYKOLWIEK 
SIĘ WRACA DO DOMU 


można mieć w krótkim czasie herbatę, 


mając w domu do dyspozycji 
czajnik. Koszt prądu 


W 


| 


ul. Piotrkowska 115 Telefon 134-42 


Wszelkie pokazy nie obowi 


nie żyć. Lekarz obawia się, aby 
zabijanie z litości nie było nađu- 
Żywane przez człowieka, którego 
poziom moralny i sumienie dyktu- 
je mu taki czyn z pobudek ni- 
skich, matetjalnych. Trzeba liezyś 
się również z tem, że nie ziiwsze 
jest pewnem, iż chary już sie nie 
wyleczy, a niekiedy zdarzaja Sie 
wypadki, że« 

chory, wbrew przypuszczeniom le- 

kaszy, pozostaje przy życiu. 
Wypadek lekarski dr. Salus 

KJafterowej jest o tyle skomplr 
|kowany, że swój czyn  popelmila 
nie jako doktór medycyny, który 
zdaje sobie sprawę z tego, że jego 
pacjent jest nieuleczalnie chory, 
ale jako krowna. aby qchronić sy- 
now przed  cierpieniani i ahy 
spełnić życzenie siostry - matki, 
która nie miała dość siły, aby pod 
nieść rękę na syna, 


Pani Ida  Pochobradska stale 
I oświsdcza: 
— Musiaam pomóc własnemu 


synawi. Nie mogłam przeżyć tego, 

iże syn mój cierpi, A kiedy lekarz 

oświadczył, że czegoś podobnego 

nie widział od czasu wojny i kie- 

dy w jego oczach zauważyłam lzy, 

postanowilam sobie, że pomoge sy 
nowi za wszelką cenę. 

Nie mialam jednak dosyć siły i na 
mówiłam do tego czynu siostre. 
Ona wykonala mój zamiar za mo- 
q zgodą i na moje wezwanie, 

Dr. Salus - Klafterowa nie może 
wyjaśnić, dlaczego 
się zgładzić synowca właśnie re 
wolwerem. Rewolwer kupiła w 
składzie w Pardubicach, Jest to 
mały hiszpański browning. Kupiec 
nie chciał jej rewolweru sprzedać, 


elektryczny 
minimalny. 


SKLEPIE ELEKTROWNI 


ązują 
do kupna. : 


zdecydowała | 


ale dr, Klafterowa się wylegitymo- 
wała i powiedziala mn: 


— Chyba pan nie sądzi, że chcę 
popełnić samobójstwo? 
To zdanie, wypowiedziane spokoj- 
nie, było prawdopodabnie decydn 
jące dla kupca, więe sprzedał jej 
browning, 


Swego synowca zastrzełfia nic 
spodziewanie, 
Zbliżyła się do niego cichutko, 


aby jej nie zauważył, 
Słyszeć jej mie mósł, gdyż 
twarz owinięta była yy bandaże. 


cala 


Śledztwo jest w tòku. Stwierdzo 
no, że 


a 
u 


po wybuchu caig róg mata i ciot 
ka spędziły w Swym pokoj i tno 


wiy bez pruesmy p mieszcząśliwym 


synu. 

nr» Sine - Klaftoróowa, będąca 
Lo a etug: nadzwyczaj kochsła dzia 
|cj swej siostry, a zwłaszrza star- 
-z08; Piotza, Strasziwe skutki 


wybuchu pońzialaly na nia depry 
nanjąco, Obie nświadamiały sobie 
beznadziejność przyszlości chlopcn 
Widziały ślepego kalekę,  przebjia- 
jącego się ciężko przez życie. 


Obecnie obie kobiety znajduja 
się w więzieniu w Chrudini, Chło- 
piee zabity został pięcioma strza- 
łami dnia 5 listopada w szpitalu w 
Pardubicach. 


Noc przed czynem obie siostry nie 
spały, jak i dwie następne noce 
w więzieniu, 


Zachowują napozór spokój, ale 
czuwa nad niemi stale straż więzien 
na, bowiem ich nerwy są napięte 
do ostatnich granie, 


Tragedja znajdzie swój epilog 
przed sądem przysięgłych, który 


orzeknie o winie matki i siostry. 
Sąd przysięgłych odpowie toż na 
stare pytanie; Qzy wolno mordo- 
wać z litości? 


Zapewne będzie to jeden z naj- 
sensacyjniejszych procesów w Cze 
chosłowacji. 


Ps. 
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Ciąg dalszy. 

— Ale przecież wy to rozu- 
miecie! — z wyrzutem prze- 
rwał milczenie Horochin, 

— Wpadnijcie kiedyś do na 
szej lecznicy psychjatrycznej i 
pomówcie z chorvmi. Są tacy. 
którzy poirafią mówić o swej 
chorobie z niemniejszą jasno- 
ścią, niż lekarz. 

— Jak się to wszystko skoń- 
cz” — wzruszony spytał Ho- 
rochin. 

— Skończę rok 
prawdopodobnie wyjadę 
kądś daleko. Przecież tak 
można! 

Burow był zdenerwowany 
miało się wrażenie, że chce 
przerwać rozmowę. Spojrzał na 
zegarek. 

— Zdaje się, że trzeba będzie 
pójść. Przecież mieszkam na 
przedmieściu... 


szkolny i 
do- 
nie 


ROZDZAŁ IX, 


Y4 XI. — 


Horochin ze współczuciem 
skinął głową: czuł konieczność 
zmiany na chwilę tematu roz- 
mowy i powiedział dobrodusz- 
nie: 

— Przyjemnie jest przejść 
się w mróz, Chociaż u was tam 
jest strasznie, napadają prawie 
co noc! 

— Tak. bandyci. Mam zaw- 
sze przy sobie rewolwer... 

— Prawda, przecież myśmy 
starali się dla was o pozwole- 
niel 

Ochrrpły kwartet w kącie 
grał jakieś śmiertelne tango. — 
Burow słuchał w zadumie, po 
czem wstał i znowu siadł. Wów 
czas Horochin zauważył, że je- 
go towarzysz był nietrzeźwy, 
zewnętrznie czynił 
absolut- 
nie niezmienionego w zachowa: 
niu i ruchach. 


aczkolwiek 
wrażenie spokojnego. 


s 


Paiak 


Teodor ujat glowe w obie dio 
bie i siedział nieruchomo kilka 
minut. Potem widocznie przy- 
pomniał sobie o swym towarzy- 
szu, zaśmiał się i spojrzał na 
Horochina z cieniem wdzięcz- 
ności za zainteresowanie jego 
osobą. 

— Włąśnie wczoraj otrzyma- 
łem list od siostry. Zachciało 
jej się wspomnieć o mojem dziz 
ciństwie. I przypomniała mi. 
jak mnie drażnili, nazywając 
„profesorem. Nazywali mnie 
tak z powodu mego ponurego 
usposobienia i zamiłowania do 
książek. I cóż? Przecież uspra- 
wiedliwiłem mój przydomek! 
Siostra wspomina, jak będące 
jeszcze prawie chłopcem, <hao 
dziłem do strumyka łowić żaby 
dla doświadczeń anatomicznych 
przynosiłem je do domu w 


źwiękowy 


D 


Dźwiękowy kino Teatr 


„APOD 


Dziś i dni następnych ! 


szklanym słoiku i studjowałem. 
Chłopcy biegali za mną groma: 
dami. A dla schwytanych my- 
szy zabierałem siostrze z komo 
dy pudełka od cukierków. Gdy 
już były wolne, starannie od- 
stawiałem je na miejsce, nię 
zauważając, że były całe za 
krwawione i nie mogły wywo- 
ływać przyjemnego wrażenia 
ną komodzie... 

Burow uśmiechnął się, 

— Tak, niewątpliwie, 
głem i powinienem był 
przyzwoitym uczonvn1.., 

— Byliście nim i jeszcze je- 
słeście! — zauważył Horochin. 

— I mówieje mi to po moim 
incydencie z komitetem robot- 
niczym? 

— Ba, to tylko wasza milość 
nieszczęsna..., 

— Niema żadnej miłości! — 


mo- 
zostać 


Cegielniana 2 
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„GŁOS PORANNY" —- 


ostro odpowiedział Burow, — 
jest tylko ostry pociąg... Nie 
mam i nie będę miał z nim spo- 
koju! 

— Ale przecież to jest okrop- 
ne i wy zdajecie sobie z tego 
sprawę... Tego nie moge zrozu- 
mieć! — przerwał zdenerwowa- 
ny Horochin. 


— Nie rozumiecie? — Bu- 
row spojrzał nań  uporezywie 
wzrokiem, jakby wspominają- 
cym coś z dalekiej "przeszłości. 
— Nie rozumiecie? Ja też nie 
rozumiem... 

Horochin spojrzał nań, nie- 
bardzo zdając sobie sprawę, 
czem tamten mówi i z czego Się 
śmieje. Burow zauważył te i 
zaczał zupełnie innym tonem: 

— W tej proslocie stosun- 
ków. . jaką spostrzegam wśród 
m/odzieży na uniwersytecie, 
jest jedna dobra rzecz: nieza 
leżność. Młodzieniec, który 
zszedł się z panienką. nie p- 
trzy na nią. jak na swą wła 
szość. Już same wyrażenia „Ja 
mu się oddałam*, „Ona należy 
do mnie*, nie nadają się dla 
nisch... Nikt się nikomu nie nd- 
dsie i nikt do nikogo nie nale 
A b 


Q 


Horochin wyprostował się + 
di ma pod wpływem pochwały 
prywatnego docenta: 

-— Schodzą się 
zupełnie prostel 


i rozchodzą: 


— Gdyky nie byłę tej zbyt 
wielkiej prostoty, byłoby o wie 
l- lepiej. Ale oni już zbyt p> 
prostu, a wskutek tego zbyt 


wczsśnie, sie schodzą i równis 
poprostu, zbyt poprostu, się ro? 
chodza, nie myśląc o tem, że 
akt płciowy nie jest celem sam 
w sobie, a jedynie aktem iwo- 
rzenia istot podobnych im... 

CERNE WEED 


1932 


według powieśc 


opracował Sefe 


się M.ał do dyspozycji, jnk każ 
dy medyk, tyle pewnych Śro:- 
usuwających wszelkie nie 
dogodności tego rodzaju, 
nie warto było o tem nawet 
mówić. Burow oparł głowę 9 
swe szerokie dłonie 
dział w zamyśleniu: 


ków, 
ło 


i powie- 
— Ale i tak czeka was jesz- 
cze walka ze starym odziedzi- 
czonym poglądem na kobietę, 
jako na należącą do mężczy- 
ny... Walka ta jest bardzo tru 
dna. O wiele łatwiej postępuje 
się odwrotnie: zaczynasz żą- 
«ać ustanowienia dawnych do- 
mowych praw.  Żądasz tego 
vrośhami, błaganiem, wszelkie- 
go rodzaju pomiżaniem się... 
Djabli wiedzą, na co się nie 
zdecyduje człowiek, abv urze- 
szywistnić to prawo: „Moja! 
Horochin drgnął. Nie wszyst 
ko w zaplątanej, nawpół trzeć 
wej gadaninie Burowa bylo 
dlań jasne. Ale wspomnienie, 
które w tej chwili błysnęło, o 
łańcuchu jakichś drobnych, ale 
ostrych poniżeń, które sypały 
się nań tego wieczoru u Wie- 
ry, na schodach, u Anny, zmu- 
siło go jeszcze raz do spojrze- 
nia z przerażeniem na towarzy 
sza rozmowy. i 
— Myślę, że to przykre, þar- 
dzo przykre, — mówił tamten, 
— jeżeli człowiek nie może o: 
dejść od kobiety, której nie jest 
potrzebny... A ilu takich ludz: 
znałein: u siebie w gabinecie, 
przy telefonie, lub za stosami 
papierów dokonują wielkiego 
dzieła... Czasem naprawde wiel 
cy, mądrzy ludzie... A przytem 
głupia pustą dziewczynka mo- 
że ną złość kazać im robić, co 
jej się żywnie podoba... Potem 
ona może odejść od niego i ten 
mądry, wielki człowiek miota 


Wielki podwójny program: 


HARRY PIEL 


w podwójnym, 12-łoaktowym dramacie sensacyjnym p. t. 


W pogoni za Czarną Maska 


Początek seansów o-g. 4-ej. 


i 


rosyjskiei L. Humilewskiego 
l. 


Horochin milecząc uśmiechną? jak warjat, chodzi 


za nia 
rzucą pracę, pełza na kolanach, 
prosi błaga, żąda... I patrzycie 
va tę dziewczynę i dziwicie się: 
O co chodzi? Mieszczaneczka, 
żadnych zasad, czasem wprost 
anormalna..  Okropność! 
wzruszył ramionami. — Można 
zabić siebie i ją... Albo tylko ją. 
Błędne koło. pajęczyna. A my 
w nią wpadamy. I to mie mi- 
łość, a co innego. Czysto zwie- 
tzęcy pociąg. On właśnie bil- 
dzi w człowieku poczucie wla- 
sności. 
cial 


Strzeżcie się tego uczu- 


. 
— Przecież sami powiedzie- 
'iście że prostota naszych Sto- 
sunków zabezpiecza nas od te- 


go... 


— Jeżeli ta prostota jest 
wam właściwa i jesteście z so- 
bą uczeiwi.. Ale jeśli przykry” 
wacie się tvlko tą prostotą, jak 
również krzykami e mieszczań- 
stwie, wówczas grozi wam to 
samo... Strzeżcie się, Horochin! 


Horochin s-ojrzał nań ze 
wspó/czuciem. Rzeczywiście 
twarz Burowa z wyraźnymi, 
obnażającymi wewnętrzną mę- 
kę rysami i fałdami, wzbudzała 
w tej chwili szczególne wspól- 
czucie, 


(ad. e. n) 


„RYGIENĄ” 


Łódź, Andrzela 1. 


Prsyjmuje wsselkfe roboty, wohodey 
oe w sabras ospszosenia smyb, frote" 
rowania, cyklinowania i drutowania 
posadsek. Sprsąqtnnie blur i miesskań 
Oraz czysecaenie okien fabrycenych w 
budynkach piętrowych i parterowych 
(4 zw, Suedowych) oraz odkurzanie. 
elektroluxem. 
Opakowanie drzwi i okien na zimę 
Ceny niskla. Tel. 105-47 (pryw) 


Laurel i Hardy (Flip I Flan) 


w arcyzabawnej komedji p. t. 


EEEM NOCNA ESKABĄADA" kamm 


Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 50 gr. 


Film, który wesołością, grą, muzyką podbił cały Swiat 


Nadproaram: 


Dramat obyczajowy. 


Bilety ulgowe ważne bez ograniczeń } 


Człowiek, który 
sztucznego 
głośnej powieści B. SHELLEY 


oc Wiedniu... (ute lai Fer.) 
Dr. Frankenstein 


W roli głównej — przewyższający swą maską Lon Chaneya Boris Karloff, Mac Clarke i John Boles 


1) Najnowsze dźwiękowe aktualności Foxa, 
Passe-Partouts, bilety ulgowe, wejściówki, prócz urzędowych nieważne do odwołania. 


stworzył 
człowieka ws. 


2) Komedja Fleiszerowska. 


Początek o g. 4-ej. 


Wielka epopea miłosna i sex-apeall współczesnych kobiet w arcydziele CLARENCE BROWNA 


zobiety bez przyszieści 


poruszający drastyczne zagadnienia współczesnej moralności. 


W rolach głównych: 2 bóstwa i gwiazdy ekranu Joan Crawford, Clark Gabie 


Pocz. seansów o g. 4.30, w soboty i niedziele o g. 12.30 


Saia ogrzana! 
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Pływająca wyspa na oceanie 


Lotnicza komunikacia transoceaniczna w filmie dźwiekowym 
(Wiasna słażba korespondencujna „Głosu Porannego) 


BERLIN, w listopadzie. 

Dd roku 1924 zajmuje się nie- 
miecki inżynier Henninger proble- 
matem transoceanicznej komunika- 
cji lotniczej, Na postawie wielolet- 
nich poważnych badań doszedł 
Henninger do przekonania, że pla- 


Widok sztue 


ULA 


znej wyspy, na 


której 


14XI — „GŁOS PORANNY“ — 195% 


nowa służba lotnicza ponad oce- 


anami, do której tęskni cała ludz- | 


kość, nie da się przeprowadzić bez 


stacji pośrednich na wyspach po- 
środku oceanów. UFA, największe 
przedsiębiorstwo filmowe Niemiec, 


wykończyła ostatnio film dźwięko- 


a 


rozgrywa się akcja filmu „F, P. 


1 nie odpowiada”. 


wy, oparty właśnie na tym proble- 


ua pośrodku oceanu jako punkt 


nacie, który oparty jest o technicz | oparcia dia samolotów. Dla tego 
nie i zupelnie realne opracowańe |celu zbudowano nad brzegiem mo- 


plany inżyniera Ferningera. 


Punktem centralnym ukończone- | budowle, glzie 


go właśnie filmu jest „Sztuczna 
wyspa”, która ma być zakotwiczo- 


ETUNA 


Fi 


a 


Kmocjonująca seena przejazdu pod 


fe w niewatpliwie niedługim cza- 
sie panować będą na takiej pływa 
jacej wyspie, 

Ten sensacyjny film UFY, który 
reżyseruje Karl Harti, pokazuje 
praktyczny punkt opatcia dla Sa» 


Antipa 


PAA 


rza Północnego kosztowne wielkie 
nakręcano Tilm, 
który nosi nazwę „F. P. 1. nie od- 
powiada”, Oddaje on stosunki, któ 


7 + 
IUA: 


pływakami, utrzymującymi wyspę. 


mołotów na oceanie. Ten pływają- 
ty o wlasnej sile kolos ze stali, 
zakotwiczany do 2000 mtr, głębo- 
kości, ma pokład lotniczy długości 
500 i szerokości 150 mtr, Na gór- 
tym pokładzie, 25 mtr, nad powie- 


7 li, ph 
WG A 


Wielki dźwig dla hydroplanów. 


izchnią wedy, znajdują się wierze 
sygnalizacyjne, dźwigi, budynki 
zarządu wyspy i sale hotelowe, Pod 
pokładem znajdują się warsztaty, 
stacje radjowe i składnica benzy- 
ny. Cala wyspa, która jest dwa 
razy tak wielka, jak największy pa 
rowieć transeceanicziiy na Świecie, 
spoczywa na trzech kotłach po- 


AJM, Z2A ~ 


7 


Widok wyspy z górnego pokładu, 


Biy 


Nn 306 


"Anglicy mają humot 


« Pewien anglik, który nigdy po- 
(dóbno sie nie śmieje i zawsze eho- 
dzi ze skwaszoną miną, G. L, C. 
Beattie z Londynu, wyraził ostat- 
nio swoją, b oryginalna opinię ca 
da splaty przez Anglję diugów ame 
rykańskich, 

Mianowicie senator amerykański 
Hiram Johnson z Kalifornii powie 
dział niedawno w senacie amery- 


kańskim, że Anglja  spłaciłaby 
wszystke długi amerykańskie, 


gdyby każdy anglik jeden raz w 
miesiącu nie poszedł na przedsta- 
| wienie do kina, 

Propozycja amerykańskiego sena 
tora przypadłą całkowicie do gu- 
stu skwaszonemu wyspiarzowi, bo 
natychmiast przesłał do rządu an- 
gielskiego list z taką propozycją: 


„Ja i moja żona oglądamy rocz- 
nie conaimniej dwanaście filmów 
amerykańskich, Stosując się do my 
Śli amerykańskieco senatora, prze- 
syłam siedem dolarów i 25 centów, 
jakie mniej więcej płacę za wstep 
do kin na amerykańskie obrazy. 
Załączona suma ma być użyta je- 
dynie na sp'ate dlugów amerykań- 
! skich. 
Zaznaczam jednak — pisze dalej 
nigdy nie Śmiejący się anglik, — 
że gdyby tak postąpił każdy oby- 
watel angielski, jak fa i moia żo- 
na, to wtedy Wielka Brytania na- 
uczyłaby Amerykę, co znaczą ditt- 
gi. jakie Anglja winna jest Amery- 


List ten wydrukowany w pis- 
mach londyńskich, wywe'ał zigzi 
miala wesolość, - 


3 ZR 
BEZKONKURENCYJNY 
REPERTUAR FILMOWY 


Dźwiskowego Kina 


„SAPITOL” 
Gehenna Kobiety 


SYLWIA SYDNEY 
GENE RAYMOND 


LILJANKA CHCE SIĘ ROZWIEŚĆ 


LILJAN HARVEY 
HENRI GARATT 


Człowiek, którego zabiłem 


Reż. Ernesta Lubicza 
Lionel Barrymore, Nancy 
Caroll, Philips Holmes. 


wietrznych, które mają 45 mtr, wy- 
sckości, Całkowita waga tej sztu- 
cznej wyspy wynosi okrągłe 100 
tys, tonn, Nawet przy najgorszej 
pogodzie i najsilniejszej burzy iu- 
dzie i samoloty mogą Się z całą 
pewnością poruszać po niej 

Godzi się zaznaczyć, że stworzo- 
na przez UFę sztuczna wyspa nie 
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Najwspanialsze 
sezonu 


„PAATA-ELARE" 


GRETA GARBO, RAMON NO- 
VARRO, Lione! Barrymora 


arcydzieło 


oraz te wszystkie, które cechu- 

je wybitny artyzm w. pomyśle, 

reżyserji i pięknej oprawie 
muzycznej! 


„Bzarna Marzanna” 
operetka Jana Straussa 


Dzisiaj o godz. 20,00 nadana bą 
dzie przez radjo jedna z zupełnie 
nicznanych operctek Jana Straus- 
są p. t „Czarna Marzanna” (W ory 
ginale tytuł brzmi „Wald Meisier”), 
Operetkę tę przetlamaczyła i zra- 
djofonizowała p, Michalina Mako- 
wiecka. Ze względu na niezwykłą 
melodyjność i wesołą tróżę operet- 


nosi absolutnie charakteru Panta- 
stycznego, lecz nawskroś realny, 
czysto naukowy. Dla dokonania 
zdjęć konieczne były długotrwałe 
przygotowania i drogie konstrukcje 
Musiano w tym celu przetranspor- 
tować na odległą wyspę olbrzymie 
ilości żelaza i drzewa w wyjątkowo 
trudnych warunkach W Sumie prze 


IN KIEPU 


W głównej roli Magda Schneider 


kobiecej: 


Goście i piloci 


na pokładzie wyspy. 


I-szy Dźwiękowy Kino-testr 


SPLENDID 


NARUTOWICZA 20. 
Dziś i dni nastepnych! 


transportowano 4 tysiące tonu ma 
terjału budowlanego, 

Film będzie wykonany w trzech 
wersjach, a mianowicie: niemiec- 
kiej, francuskiej i angielskiej i nie- 
wątpliwie wzbudzi w świecie wiel- 
kie zainteresowanie, 


RA 


M. Karow. 


Bie 


Pieśni w języku francuskim, włoskim i polskim. 
Passe-partouts, kupony ulgowe i bilety. wolnych wejść nioważne 


bum Z Z Z 


ki obsada poszczególnych ról Eç- 
dzie bardzo staranna, W rolach 
głównych pp. Aniela  Śziemińska. 
Zofja Ważyńska, Irena  Uudejska, 
Alcksander Wasiel, Adam Dobcsz. 
Bolesław Bolko, Brosistsw Niety- 
ksza i inni, Operetka ta niewozpli: 
wie zaciekawi wszystkie - sfery i 
spotka Się z ogólne nznaniom, fr 


SEKE TEISEN 


w filmie, jakiego Polska dotychczas nie widsiała pt 


sú  GCU 


Pocr o 4 po poł 
NE PA. -- A PRON IZ 


Kr. 806 


Wiadomości bieżące 


$muiny horoskop 
na karnawał 19383 r. 


Nie trzeba być wróżbitą, by prze 
widzieć, że najbliższy karnawał bę 
dzie smutny. Sądząc z dotychczaso 
wych zamówień w warsztatach kra 
wieckich, przyjąć można za pew- 
nik, że tylko znikoma ilość obywa- 
teli bawić się będzie w okresie kar 
nawała. 


oznacza obniżki 


W dniu wczorajszym u gad 
rie 10-ej rano w lokalu związ- 
ków zawodowych „Praca“ 
przy ul. Gównej 31 odbyło sie 
organizacyjne zebranie czło" 
ków i sympatyków związku 
włókniarzy, na którem poszcze 
gólni delegaci fabryczni skło - 
dali sprawozdania z sytuacji na 


Niejedna instytucja dobroczynna | terenie fahryk i wysuwali wnis 


z niecierpliwością oczekuje stycz- 
nia i lutego, zamierzając urządzić 
raut, lub bal dla podreperowania 
swoich funduszów, uż zawczasu 
rezerwowaie Są sale. Jednak nie 
należy się łudzić, Bale karnawało- 
we mie dadzą dużych dochodów. 


Spis poborowych 
rocznika 1912 

W godzinach od 8-ej do 15-ej 
obowiązani są stawić się do spi 
su poborowych w biurze woj- 
skowem magistratu m. Łodzi, 
przy ul. Zawadzkiej 11 męż- 
czyźni rocznika 1912 zamie- 
szkali na terenie 5 kom. p. p. 0 
nazwiskach na litery A, R, ©, 
IE FH, 

Jutro w godzinach od 8 do 
15 obowiązani są stawić się da 
spisu poborowych mężczyźni 
rocznika 1912, zamieszkali na 
terenie 5 kom. p. p. o nazwi- 
skach na litery T, U, W, oraz 
zamieszkali na terenie 14 kom. 
p. p. © nazwiskach na litery 

H, Ch, I J. K. (a) 


IDĄ DNI SZCZĘŚCIA 
Zbliża się szybkim krokiem têr- 
min ciągnienia 1 klasy rewelacyj- 
nej 26 loterji państwowej, To też 
spieszą wszyscy skorzystać ze Spo: 
sobności i spróbować szczęścia, Ko 
losalne powodzenie obecnej loterji 
nalęży przypisać nadzwyczajnie ko 
rzystnym zmianom w planie gry; 
z których najważniejsze”są: 1) głów 
na wygrana wynosi cały miljon zło 
tych bez żadnych zastrzeżeń, 2) wy 
losowane numery biorą udział w 
dalszych ciagnieniach, tak że los 
może wygrać pięciokrotnie, 3) cią- 
gnienia pierwszych czterech klas 
trwają po 5 dni i obfitują w poważ. 
ne wygrane oraz premje itd. 

Jeśli chodzi o miejsce zaopatrze 
nia losów, to rzeczą jasną jest, żn 
każdy kieruje się do kolektury S. 
Jatka (Piotrkowska 22 i 66), prze: 
konano się już bowiem, że tam sta- 
le padają największe wygrane, 


ARDENY 
IGTRICH 


które wkrótce podziwiać 
będziemy -w filmie 


„BLOND VENUS” 


ski odnośnie zamierzeń tą 
przyszłość. 
Referat o sytuacji gospodar: 


czej, w szczególności zaś n Sy- 
tuacji przemysłu włókiennicze 
go i położeniu robotników wy 
glosił pos. Waszkiewicz 


Mówcą wskazał, 
włókienniczy, 
kowite 


że przemysi 
uzyskawszy cał 
zadośćuczynienie w 


14.XI.— „GŁOS PORANNY“ — 


„Reorganizacja pracy 


zarobków włókniarzy 


swych zamiarach odnośnie zrt 
dukowania pensji robotniczych 
o 15 proc., obecnie wykorzysti:- 
je sytuację, jaks powstałn z po- 
wodu brumownega slanu i za- 
mierza przeprowadzić dalszą 
reduksje zarobków, nie w wv- 
raźnej formie obniżenia cenni- 
ka płse, lecz drogą przydziału 
większej liczby krosien, prze 
mianowania poszezególnych «a 
iumków towarów i t. d.. podcią 
gnietvch pod łaczną nazwą 
„reorganizacji pracy“ 


Poczynania przemysł 
kontynuuje niejednolicie, Pe 
wna grupa zakładów wię- 
kszych i Średnich przeprowadzi 
ty zniżkę płac, obecnie zaś tre 
svsłem pracy. `na 


swe 


o 


Wzętkim, którzy: oddali AEE posługę dro 


gim nam zwłokom 


b. p. Zofśi 


składa serdeczne podziękowanie 


Ostatnio na terenie powiatów Ta 
domszczańskiego i piotrkowskiego 
tudzież pewnej części powialu brze 
zińskiego rozpowszechniły się ma 
sowe kradzieże wegla z wagonów 


wystąpień zawodowych złodziei ko- 
lejowych, choć nierzadko wicśnia- 
cy, Którzy przy obecnej konjuni ts 
rze nie moga zaopatrywać się w 
węgiel, idą w ślady sąsiadów i “tie 
wsie gremjalnie czynia wyprawy 
na pociągi. 

W sobotę, dnia 12 b. m. w godzi 
nach wieczorowych tuż przed 
zmierzehem, mial miejsce taki wy 
stęp rabunkowy. 

Grupa, lieząca kilkadziesiąt osób 
zaopatrzona w worki i szufle, na- 
padła na pociąg węglowy, zdążają 
cy w tempie przyspieszonem z Gór 
nego Śląska do Łodzi, 

Na odcinku między Radomskiem 
a Piotrkowem, w odległości 
lometrów od Piotrkowa, rabusie 
gromadnie pet wskakiwać na 
wagony, korzysiając z momentu, 
RECE R ZDZ ES 


Teatr i muzyka 


TEATR MIEJSKI 

Dziś. w poniedziałek jeszcze raz 
„Panna mężatka” z St. Wysocką. 
Jutro po raz bezwzględnie ostat- 
ni „„Modemoiselle'*, 

W środę rozpoczyna swe wystę- 
py świetna artystka warszawska 
Marja Modzelewska w komedji mu 
zycznej „Jim i Jill”, Wesołe wido- 
wisko urozmaicone będzie śpiewa- 
mi i tańcami w wykonaniu arty- 
stów teatru miejskiego i dodngaża 
wanych sił jak: Zofja Terne, balet 
„Qui Pro Quo”. 


3-ki- 


TEATR KAMERALNY 
Dziś, jutro i pojutrze komedja 
P, Franka „Rembrandt na sprze- 

daż' z Michalłem Zniczem. 


"TEATR POPULARNY 
Dziś o godz. 8.15 wiecz. po cs- 
nach popularnych (od 40 gr. do 
1.50) operetka O, Ste*aussa „Czar 
walca” z doskonałą artystką Hele- 
ną Majchrzak Busiakiewicz na cze 
le. 


PREMJERĄ W TEATRZE „JAR” 

W dniu dzisiejszym wystawia te 
atr rewji .„Jar” nową  przebojową 
rewję p. t. „Kto Łodzi dogodzi”. 
Całość składa sic z 2 części 16 ©% 
brazów. Na czele programtu wystę- 
puje znakomity humorysta i naj- 
doweipniejszy satyryk Bronisław 
Bronowski 


kolejowych. Przeważają wypadki |a'nowjem 


|dos 


| 


K alechiej | 


Rodzina 


Dwaj chłopi zGimę p 


podczas rabowania węgla z pociągu, śpieszą- 
cego do Łodzi 


góy pociąg na zakręcie zwoinił 
risco biegu. 

Kenwój policji sirzegący kulmi- 
ku, eddał kilka strzałów na po 
s:rach, Fo skutkowa!o to częścowo 
rabusie naogół opuścii 
wagony za wyjątkiem dwuch, naj- 
widcczuniej przywódcow, 

Mimo nawciywania, rabusie zTz: 
cali w dalszym ciągu węgiel z Wwa- 
$oiów, wobec czego Konwołtujący 


endali w ieh Kierunku szer-g 
strzałów. 
Jelen ranny padł na tadnuek 


galowy, drugi zaś zeskoczył, iecz 
stał się pod.kc'a pociągu, które 
zma:zkrowały go, wlokące truna na 
przeshzeni kilkudziesięciu metrów 

Pociąg przyspieszył biegu í Zz 
trzymal się dopiero na stacji Wi- 
dzew, pod Łodzią, gdzie znaleziono 
u wagcrie martwe już ciało dru 
giego rabusia, który padł od kuti 
barabinowej. 

Powzadomione władze śledcze za 
rządzi y energiczne poszukiwania i 
chławę w okelicy, gdzie miał miej 
sce rabunek. 

Zwłoki zabitego rabusia pozosta 
wono na stacji Widzew, Szczątki 
zaś drugiego przetranspostowano 
dc kostnicy miejskiej w Piotrko- 
wie. Jeden z zabitych nazywał się 
Ronian Białoskórski, lat 23, drugi 


— Antoni Lechmań, lat 25. 


Nowe arcydzieło 


EE” 


W rolach głównych: 


Dorothy Mackail 
i Victor Varconi 


dur Mozarta, 
CRE ESRR ||| rA) 


1552 


o 30—40 proc. 


zaś grupa. po przeprowadzeniu 
zmiany w systemie pracy, co 
już spowodowało zniżkę o 10 
— 20 proc., obecnie nosi się z 
zamiarem unieruchomienia zá- 
kladów, by następnie przepro-, 
wadzić dalszą 15-proc. zniżkę. 

Zarówno w pierwszym, jak i 
w drugim wypadku zniżka płac 
robotniczych wynosi nie 15 
proc.. oficjalnie przyjmowana 
przez robotników, lecz 80 — 40 
proc. 

Jedyne przeciwstawienie się 
<amierzeniom przemys'u mów: 
ca widzi w konsolidacji wszyst- 
kich bez wyjątku włókniarzy w 
szeregach związków  zawodo- 
wych, albcwiem jedynie w tym 
wypaddu ta czy inna akcja mo- 
że liczyć na powodzenie, 


Po referacie nastąpiła dysku- 


66; Śmierć przy pracy 


We wsi Rogoszyce powiatu tę 
czyckiego u jednego z gospodarzy 
podczas młocki wydątzył się one- 
gdaj tragiczny wypadek. 

Robotnik Andrzej Wiewiórka 
pcchwycony zostal przez tryby ma 
szyny i uległ zmiażdżeniu obu rąk. 

W stanie beznadziejnym  odwie- 
ziono go do szpitala w Łęczycy, 
gdzie niebawem zmarł, nie odzy- 
skawszy przytomności, - 

* 

W cukrowni pod Wieluniem Da 
bccznicy kolejowej wykoleił się wa 
son towarowy, naładowany bura- 
kami. 

Pod wagonem znalazł się przy- 
gnieciony robotnik Józef Paszczak 
który pomimo natychmiastewej po- 
mocy lekarskiej, zmarł w drodze 
do szpitala. 

Na teron cukrowni przybyła ko- 
misja śledeza, eelem stwierdzenia 
przyczyny tragicznego wypadku. 


Noene dyżury antek 


sja, w ezasi» której poruszono| Dziś w nocy dyżurują następują 
sprawę projektowanego rzeko-jece apteki: M. | Kacperkiewicza 
mo unieruchomienia zakładów |(Zsierska 54), J; Sitkiewicza (Ko- 


i Gwohraana. 
mówcy wskazywali, 

ogromny cios dla 
ogółu robotników, albowiem 
<większylby szeregi bczrohot- 
nych włókniarzy o 6.500 osób. 


Scheiblera 
szezogólni 
iż byłby to 


W konkluzji postanowiono pù- 
czynić usilne starania o nie- 
przerywanie pracy w  zakła- 


Scheibtera i Grohmana i 
tej ingerować l 
i central- 


dach 
w sprawie 
władz miejscowych 
nych. 

Pozalem postanowiono zwo- 
łuć za dwa tygodnie w sali ra- 
dy miejskiej wielki wiec wszy- 
stikich wókniarzy. celem przed 


stawienia obecnej svtuacji i 
zrzeszenia licznych mas, luźna 
dotychczas idacyci: wiókniarzy 


w szeregach związków. (A) 


Woda gorzka „Franciszka Jómefa' — 
działa skutecznie na organy trawienne 


ELA a a a 


Co usłyszymy dziś 
przez radjo? 


12.10 Koneert z płyt gramofono- 
wych, 

16.00 Płyty gramofonowe. 

16.15 Lekcja języka francuski 
go (kurs elementarny). 

16.30 Płyty gramofonowe. 

16.40 „Jak długo mogą żyć zwie 
rzeta”. 

17.00 Muzyka lekka. 

18.00 Koncert z Wilna. 

19.20 Komunikat izby przemysł.- 
handlowej w Łodzi. 

10.30 „Na widnokręgu”, 

20,09 -Czarna Marzanna” — 0- 
OESTE WO a etka w  3-ch aktach Jana 
AJ | SITAUSSA, 

92,00 „Skrzynka pocztowa tech- 
niezna”. 

2,15 Muzyka taneczna, 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 
Kónigswusterhausen (1635) 
20,00 Koncert (Uwertura ,Laono 


ra Nr. 3” Beethovena. Psalm Ler- 
dvai'a). 

Wrocław (325) 

20,00 Operetka Kalmana ..Djabel 


ski jeździec”. 

Langenberg (472) 

22,30 Kwartet smyczkowy op. 10 
Debussy'ego. 

Wiedeń (516) 

19.35 Utwory Brahmsa (Trio na 


fortepian, skrzypce i waltornie, So 
nata skrzypcowa G-dur.) 

Bruksela (509) 

21,30 Koncert (Symfonja C-moll 


Brahmsa, Koncert skrzypcowy Stra 
wińskiego). 
Bukareszt (394) 


21,115 Kwartet smyczkowy Szu 
berta ..Śmierć i dziewczyna”, 
Praga (488) 


20.30 Koncert (Symfonja Nr. 7 
Vanhala, Koncert fortepianowy Es 
Koncert skrzypcowy 


Po- 
„| 


pernika 26), I. Znndelewicza (Pietr 
kowska 25), W. Sokolewieza (Prze 
jazd 19). M. Lipca (Piotrkowska 
193), A. Rychtera i B. Lobody (11 
Listopada 86), 


Na Iódzkieh edranach 


„Zwycięzca“ w „Lunie* 


Jeszcze jedna przemiła operetka 
Tem milsza i piękniejsza, że jest 
dzie'em Eryka Pommes Rzeczy: 
wiście markę znakomitego reżyse- 
ra znać w każdym calu. Zdjęcia 
montażowe w kilku scenach, a 
szczególnie w scenie w restauracji 
rależą do najbardziej udanych ja 
kie się kiedykolwiek / widziało. 
Tempo akcji doskonałe: „specia- 
lite de la maison” Pommera. 

Role główne w wersji francu- 
skiej grają: Jean Murat, zastepują- 
êy hez zarzutu. Hansa -Albersa, 
oraz Kathe von Nagy. Film ten 
jest dalszym przebojem z serji ko- 
medji muzycznych „iły”, których 
mistrzowskie ujęcie, reżyserję, grę 
i wykonanie techniczne mieliśmy 
okazję już kilkakrotnie podziwiać, 

Stal. 


— 


321 


ll-gi tydzień 
rekordowego 
powodzenia 


Realizacja VAN DYKE'A 
ER 


W roli glównej: 


JOHNNY WIOŚYACLLEA 


"URE wdiowo + ulgowe, Sj 


partouts i wolne 
ważne. 
Pocz. o 4 pp. 
CENERE TEE TT Z ZIE 


Składaj odzież 
i bielizne dia 
kczroboinycit 


wejścia 


GŁOS SPORTOWY mażnowawwowswna 


Łodź, dnia 14 listopada 1982 


katastrofalna k 


ieska bokserów 


Polska reprezentacja przegrywa w Dortmundzie 2:14 
Łodzianin Garncarek wywalcza dwa punkiy 


tecznie, Trzecia runda również 
niemca, który wygrywa wysoko na 
punkty, Niemcy prowadzą 2:0, 


W wadze koguciej FORLAŃSKI 
miał za przeciwnika mistrza Rze- 
szy ZIEGLARSKIEGO najlepszego 
z taktyków. W pierwszej rundzie 
Zieglarski bezustannie atakuje, nie 
dając polakowi przyjść do słowa. 
Na początku drugiej huraganowe 
ciosy  oszałamiają Forlańskiego, 
który jest kompletnie groggy, Sę- 
Uzia wobec. zdecydowanej przewa- 
gi Zieglarskiego, ogłasza zwycię- 
stwo przez techniczny k. o. Niemcy 
prowadzą 4:0. 


W wadze piórkowej spotkał SIĘ 
SIPIŃSKI z JAKUBOWSKIM. Mi- 
mo znacznej i widocznej przewagi 
fizycznej nienica, Sipińskj trzyma 
się znakomicie, często trafia i sku- 
tecznie ripostuje. Walka z przewa- 
gą Jakuhowskiego przez trzy run- 
dy. Polak naogół podlebał się, Niem 
cy prowadzą 6:0. 

W wailze lekkiej ARSKI miał za 
przeciwnika SCHMEDESA, W pier 


DORTMUND, 13, 11, — Oczeki- 
wany z wielkiem zainteresowaniem 
mecz reprezentacji bokserskich Poł 
ski i Niemiec przyniósł zwycięstwo 
niemcom w stosunku 14:2, 


Wobec 10 tys, widzów  zgroma- 
dzonych w obszernej i dobrze 0- 
świetlonej sali, stanęły naprzeciw 
siebie reprezentacje ecbu państw. 
Po przywitaniu, wymianie propor- 
czyków i odegraniu hymnów naro 
dowych, Których wys'uchali obecni 
stojąc, prezes niemieckiego związ- 
ku bokserskiego wygłosił krótkie 
przemówienie powitalne, poczejn Po 
wspólnej fotografji pozostali na 
ringu POLUS Í SPANNAGEL. 


Już pierwsze momenty walki 
wskazują na znaczną przewagę 
niemca, który góruje nad naszym 
reprezentantem techniką i rutyną. 
Pierwsza runda czysto dla  Span- 
nagla, który parę razy niebez- 
piecznie trafia. W drugiej, niemiec 
atakuje coraz agresywniej, kilka 
razy celnie tralia,. Polus jest 0Sz9- 
lomiony i broni się coraz mniej sku 


umieścić na jego szczęce swą nie- 
zawodną prawą. Nie zapomina jed 
nak o punktowaniu i ma przewagę 
Runda dla Garncarka, W drugiej 
przewaga polaka rośnie z każdą 
chwilą. Parę razy celnie i 


wszej rundzie polak ma widoczną 
przewagę, atakuje skutecznie i bar 
dzo dobrze unika, Udaje się mu pa- 
rę ciosów, Schmedes jest jednak 
niezwykle odporny i silny fizycz- 
nie, W drugiej rundzie Schmedes 
jest znacznie lepszy i góruje nad 
nieco zmęczonym polakiem. Arski 
inkasuje szereg niebezpiecznych 
ciosów pod obuchem których sła- 
nia się na nogach, Trzecia runda 
całkowicie Schmedęsa. Arski jest 
bliski wyliczenia, nie rezygnuje 
jednak z walki i wytrzymuje do 
gongu, mimo że parokrotnie idzie 
na deski, raz nawet do ośmiu, Wy- 
sokie zwycięstwo niemca na pun- 
kty. Niemcy prowadzą 8:0. 

W wadze półśredniej łodzianin 
GARNCAREK zdobył pierwsze i 
jedyne punkty dla naszej rsprezen 
tacji, zwyciężając pewnie STRATH 
BOKS —2— 

MANA., Polak miał przez wszystsie 
trzy rundy zdecydowaną przewa- 
ge. W pierwszej rundzie Garnca 


talia i 
niemiec idzie na deski, Przed k. 0. 
ratuje Strathmana gong, Trzecia 
runda  mniejwięcej wyrównana, 
gdyż twardy niemiec przyszedł już 
do siebie. Sędziowie ogłaszają zwy 
cięstwo na punkty. Punktacja 8:2 
dla Niemiec, . 

Najpiękniejszą walke dnia sto- 
czyli w wadze średniej CHMIE- 
LEWSKI i najlepszy pięściarz re- 
prezentacji niemieckiej BERN- 
LOHR. Niemiec jest lepszy tech- 
nieznie i od gongu atakuje skutecz 
nie, wspaniale unikając i ripostując 
na zakusy Chmielewskiego, Prze- 
ciwnicy walczą seriami, popisując 
się techniką. Bernlohr ma jednak 
stale przewagę, a kilka jego ceio- 
sów zmuszają Chmielewskiego U0 
przyklęknięcia na deski, Wygrywa 
niemiec na punkty. Punktacja 10:2 
dla Niemiec. 


rek walczy wyczekująco, chcąc od 
należe slabą stronę przeciwnika i 


W wadze półciężkiej walczyli 
TOMASZEWSKI I BERGER, Po- 
lak najniepodziewaniej stawia zna- 
komity opór, atakuje i zbiera pim- 
kity, Walka wyrównana w pierw- 
szej rundzie, W drugiej Tomaszew 
ski przypadkowo "alziewa się na 
kontrę niemca į pada nieprzyto- 
mny na deski, Sędzia wylicza go. 
Przegrana przez k. o. Niemcy pra 
wadzą 12:2. 

W wadze ciężkiej Zieliński 
spotka! się z Koblhausem, Pier- 
wsza runda wyrównana. w dru- 
giej i trzeciej niemiec ma nie- 
znaczną przewagę techniczną t 
w rezultacje wygrywa na punk 
ty. Ostateczna punktacia 14:2 
dia niemców. 

Po zawodach prezes niemiee 


kiego zwiazku bokserskiega 
wroczył zwycięskiej drużynie 
puhar. ufundowany przez b. 


mistrza świata Schmelinga, 

Wieczorem odbył sie banki% 
dla zawodników obu rebrezen 
tacji, 


Sensacyjne zwyciestwa Polonii i Warszawianki -- Pogoń bije 
Ruch -- Czarni o krok od spadku 


Już trzy drużyny ligowe z*-1K. S. musi wygrać z Legją. Wte 
kończyły sezon; Pogoń, Warlyj dy o fytale mistrza zadecyduje 
i Ruch. mecz Cracovii. Jeżeli go prze- 

Pogon, przez swe wczorajsze|gra, uloruje drorę do mistrzu 
zwycięstwo nad Legją, wysonę-|siwa łódzkiej drużynie. jeżeli 
łą sie na czało tabeli dystansu | zremisuje to rozstrzygnie stosu 
Joc narazie (Cracovię, Wartę *|nek bramek, który będzie naş- 
E. K. $. Lwowianie zdobyli ©<|prawdopodobniej lepszy u £. 
punktów i teoretycznie mogą|K. $, Narazie musimy czekać. 
zostać prześcignięci tylk» Wczorajsze mecze spowodo- 
przez Cracovię i Ł. K. S. wały pewne przesurięcia w tn- 

Warta zamknęła tegoroczny |beli ligowej. Pogoń zepchnęla 
bilans 27 punktami i w najlep- | Cracovię, Cracovia Wartę.  Ł. 
szym wypadku może zosłać w! {K S, pozosłał na miejscu, po- 
cemistrzem ligi, Aby się tak st» |lepszając jednak bardzo znacz- 


ło, Cracovia musi przegrać |nie slosunek bramek, który jak 
0:6 a Ł, K. S. najwyżej zrem’: | wyżej wspomnieliśmy, może 
sować z Legją, Rozumie się, żejmieć w tegoroczrych mistrzo- 


te fantazja  teorji, 
nie do pomyślenia, 

Cracovia ma 27 punktów ! 
jeszcze jeden mecz do rozegra 
tia, W wypadku gdy potrafi go 
rozstrzygnąć na swoją korzyść, 
pozostaje bezapelacyjnie mi- 
strzem ligi, gdy przegra, może 
być wicemistrzem, chyba żeby 
i PO 

Szanse naszej drużyny Sa 
wszystkim znane. Po pięknem 
zwycięstwie nad Garbarnią, Ł 


w praktyce jsiwach decydujące znaczenie 

W środkowych drużynach je 
dynie Warszawianka, po zwy- 
«ięstwie nad Wisłą, przesunę'a 
się o jeden szczebel w górę, dy- 
stansując  Garbarnię o dwa 
punkty. 

Cicha travedja rozgrywa Się 
a dołu tabeli. 22 r. p. zaaseku- 
tował się przed spadkiem sto- 
sunkiem bramek. Czarni mogą 
„dobyśę maksimum dwa punk- 
iv, ale nawet wtedy będą mieli 


gorszy stosiinek bramek, Chy- 
ba. że zdołają pobić na wła- 


«nem boisku 
stosunku 6:0. 

Poprawiła się znacznie sytua 
teja Polonii, ro jej wczorajszem 
|zwyciestwie nad Legją. Ober- 
nie drużyna warszawska ma 15 
punktów w 20 grach i teoretycz 
nie może zdobyć jeszcze cztery. 
W tym wypadku zdystansowa- 
laby 22 p. p. i Czarnych, dla 
których nie byłoby już ratun- 
ku. Wielkie znaczenie, bodaj 
de „dujące o spadku, będzie 
miał mecz Polonii z 22 p. p, 


Warszawiankę w 


Prof. | 


FELIKS HALPERN 


wznowił lekcje gry 
fortepianowej 


SIENKIEWICZA 20 


front, I! p. 


Dziś i dni nastepnych! 
?asse-partouta i bilety bezpłatne 
nieważne aż do odwołania, 


z 


Dawno oczekiwany 
film nad filmami 


p. t. 


„ZWYC 


W rol. gł: Kate v. Nagy i Jean Murat. 


Wadpropram: Aktualności krajowe i tvsodnik dźwiękowy. 


darzy w stosunku 2:1 (0:1). 
Drużyna śląska, kłóra wystąpi 
la w składzie wzmocnionym, 
grała znacznie lepiej, niż ubie- 
głego tygodnia z Czarnymi. W 
pierwszej polowie gra loczy Sie 
ze zmienną przewaga i przez 
dłuższy czas nie przynosi wy 


który rozegrany zoslanie w 
nadchodzącą niedzielę. Ewea- 
lualne zwycięstwo wojskowych 
mogłoby uratować Czarnych i 
pogrzebać Polonię, 

Po nuwzelednieniu wczoraj- 
szych wyników tabela ligowa 
przedstawia się rastępująco: 


m ———_—ĖÁ—ĖÁ 


niku Dopiero w 43 min. Pete- 
Tabela gier ligowych rek zdobywa dla Ruchu niespo 
i dziewanie pierwszą bramke 
1. Pogoń 28 22 34:24| Pa zmianie pół miejscowi gra 
2. Cracovia 27 21 5A:30|ją bardzo ofiarnie i, mają 
3. Warta 27 22 53:2G | znacznie więrej z gry. W 15 mi 
MŁ KUŚ 95 21 49:28 |nucie pada dla Pogoni wyró- 
5. Legja 91 20 33:22|wnująca bramka ze strzału Ła 
6. Ruch 9 22 33:25 | godnego, zaś na 2 min. przed 
7. Wisla 20 21 34:4)|koficem meczu Motylewski zdo 
8. Warszaw. 0 21 27:15 |bywa zwycięskiego gonla. S 
9. Garbarnia 18 21 38:41 | dzia p, Gulicz, 
10. 22 p P. 16 20 3244 Warszawa, 
11. Polonia 15 20 25:47 |pOŁONIA — LEGJA 1:0 (1:0), 
12, Czarni I4 21 2341] Rozegrany w dniu wczoraj- 


szym mecz ligowy zakończył 
się wynikiem 1:0 (1:0) na ko- 
rzyść Polonii, Legja grała wy- 
jątkowo słabo, w przeciwień- 
stwie do Polonii, która ratując 
sie przed spadkiem z ligi, wyka 
rąła rzadko spotykany u tej 
drużyny animusz. W pierwszej 
połowie gra otwarta, Legja gu- 
bi sie w syluaciach podbram- 
kowych, podczas gdy akcje P v 
lonii są groźniejsze i wreszcie 
w 44 min. Malik zdobywa dia 
swych barw jedyną bramkę 
dnia, W drugiej połowie pre: 
waża nieznucznie Polonia, wy 
nik jednak pozostaje nie/mie- 
niony, Sędzia p. Arczyński. Wi- 
dzów 3.000. 

Kraków. 
WARSZAWIANKA — WISŁA 

2:1 (1:1). 
wczorajszy 


Najbliższe mecze 
ligowe 


W nadchodzącą niedzielę ro 
zegranę zostaną trzy .z pozosił 
tych sześciu, meczy ligowych. 

W Warszawie grać będzie 
Polonią z 22 p. p, w Krakowie 
Cracovia gości Legję, a Gzarzł 
grają na własnem boisku 7 
Warszawianką, 


Mecze ligowe w kraju 


W dniu wczorajszym zostały 
rozegrane w kraju następujące 
mecze ligowe: 

Lwów. 
POGOŃ — RUCH 2:1 (0:1). 

Mecz rozegrany w obecności 
3.000 widzów, zakończył się nie 
znacznem zwycięstwem 


Mecz przyniósł 


Produkcja Eryka Pommera. 


gospo- 


(r 


Motel Afanti 


iwa punkty drużynie  stuł*.2- 
nej. która-wpolu uslępowa'« 
swemu przeciwnikowi. jednak 
atak jej był pod bramką gro- 
niszy i umiał wyzyskiwać me 
zbyt liczne dogodne sytuacje. 
ścż w 7 minucie Królewie'Fla 
zdobył pierwszą bramkkę. Wi: 
sia dąży do rewanżu i w 15 m 
Artur strzela wyrównująsego 
goals. W drugiej połowie Kó- 
kwieti zdobywa w 15 min. 
drugą bramkę dla Warszawian- 
pi, Pozostały okres należy ño 
Wisły, jednak atak jej na polu 
kar: em przeciwnika gra be-na- 
dziejnie. Sędzia p. Kraiczarek. 


Legia-Podgórze 0:0 
Mecz o wejście do ligi 
nie dał rezultatu 

Mecz o weqście do ligi mię- 
dzy iLegją (Poznań) i Podgó- 
rzem (Kraków), rozegrany w 
dniu wczorajszym w Krakowie, 


f 


zakończył się wynikiem bez- 
bramkowym. Podgórze hyło 
drużyną szybszą, poznaniacy 


grali natomiast ambitniej i wy 
kazali duży ciag na bramkę. 
Przebieg meczu, niezwykle e- 
mocjonujący, obfitował w liez- 
re ciekawe momenty, jednak 
żadna ze stron nie potrafiła 
zyskać zwycięskiego goala. Wi- 
dzów 5.000, Sędzia dr. Lustgar- 
ten. 


Wobec tego, że obie drużyny 
zdobyły w finale po 2 punkty, 
trzecia decydująca rozgrywka 
nadbędzie się na gruncie neu- 
tralnym,  najprawdopodebniej 
w nadchodzącą niedzielę (20 b 
m.) w Warszawie, 


Mazyka W. R. Heymana 


Poez. o 4.30, w sobotv. niedz. i święta poranki o godz. 12-ci 


Nr 305 


13.X1. — 


„GŁOS PORANNY” — 1954 


Ł.K.$.- Garbarnia 6:1 (3:0) 


Król, w świetnej formie, strzela 5 bramek dla swych barw 


półgóruą | Sowiak, który wyrabia się na piety 


Kiedy cztery tygodnie temu pu- 
bliczność opuszczała z żalem ostat- 
ai mecz ligowy, mający zamknąć 
tegoroczny sezon piłkarski; nikt 
nie przypuszczał nawet, że Sądzo- 
nem mu będzie obejrzeć jeszcze 
jedno spotkanie w Łodzi. Nic więc 
dziwnego, że zapowiedź przyjazdu 
Garbarni wywołała prawdziwą sen 
sację wśród zwolenntków sportu. 


Mecz z Garbarnią był zawsze im 
prezą niezwykle atrakcyjną, a w 
tym roku, atrakcyjność ta wzmożo 
ra jeszcze została faktem, że ŁKS, 
nagle i niespodziewanie stanął w 
rzędzie faworytów do tronu ligo- 
wego. A więc mogą Się ziścić ma- 
rzenia, których nikt dotychczas na 
glos nie wypowiedział?... 

ŁKS. musi wygrać z Garbarnia, 
by mie zawieść nadziei swych licz 
uych zwolenuików. Pierwszy krok 
na tej drodze został uczyniony. 
Garbarnia pokonana, pokonana 
przekonywująco, zasłużenie i wyso 
kocyfrowo. 


Początek meczu bynajmniej nie 
zwiastował zwycięstwa łodzian, 
ŁKS, grał chaotycznie i niepewnie 
a wszystkie akcje nosiły piętno 
przypadkowości raczej, niż skoort- 
dynowanego wysi'ku. W drużynie 
-rakowskiej też nie było lepiej, to 
też pierwsze 15 minut upłynęło ną 
„czczej kopaninie”. 

Łodzianie grają z wiatrem, usiłu 
ja nadać grze Styl, ale jakoś nie 
idzie, Zastępca Tadeusiewicza na 
Siodku napadu — Fiedler czuje się 


| 


nieswojo w pietwsezj drużynie, jest | przynosi dalszy punkt 


wyraźnie stremowany i dużo pSu- 
je. 

Akcje prowadzone są lewą stco- 
ną i Durka dokładnie przez pierw- 
sze 10 minut nie otrzymuje ani jed 
nej piłki, Powoli jednak drużyna 
rozgrywają się i tempo przybiera 
na sile, Król z jednej, a Riesner 
z drugiej strony prą naprzód, po 
rywają za sobą atak, gra staje się 
ciekawsza. 

Ale punktem przełomowym była 
jak zwykle, bramka. Z momentem, 
kiedy Herbstreich umieścił piłkę w 
siatce Garbarni — ŁKS jagdyby 
obudzit się, Inna sprawa, że bram- 
ka padła przypadkowo i to z wy- 
raźnie spalonej pozycji, ale psy- 
chicznie podziała na graczy dosko 
nale. Ripostę Garbarni, wyrażona 
w kilka groźnych -atakach wyjaś- 
nia szybko dobrze usposobiona 0- 
brona łodzian i gra przenosi się na 
połowę gości. 


Król i Sowiak, doskonale zgrani 
raz po raz podciągają pod braw- 
kę, Fiedler i Herbstreich nie pil: 
ią jednak pozycji, albo dają się 9b- 
stawiać, to też wiele degodzych 
pozycji zostaje straconych, Pomoc 
Garbarni nie może sobie jakoś dać 
rady, albo niepomaga atakowi, al- 
ho nie może utrzymać łodzia:t. 

W 35 min, po kilku zmiennych a 
zakach Król uzyskuje 2-gą bramkę 
przytomnie strzelając z podania 
Herbstreicha. Krakowianie próbują 
zrewanżować się, ale obrona i po 
moc jest na miejscu. 42 minuta 


FREEZE REF PRACOW a 


Początek o &ej 


BIAŁĄ TRUCIZNA 


w roli gł. STEFAN JARACZ 


Dyrekcja GRAND KINA uwzględniając 
wyjatkowo krytyczną sytuację postanowiła z 


dniem dzisiejszym 


OBNIŻYĆ CENY BILETÓW NA 
CAŁY BIEŻĄCY SEZON 


nie rezygnując jednakowoż z wysokiego pozio- 


mu swego repertuaru. GRAND KINO będzie 
nadal wyświetlało tylko najlepsze filmy, a dzięki 


niskim cenom biletów 


wszyscy będą mieli 


możność odwiedzenia najpierwszorzędniej szego 


kina łódzkiego. 


Od dziś ceny miejsc @d É. 4 do 5 


30 Śr. 


1.— zł. 


od g. -ej III miejsce 1.— zł 
II 


I 


1.50 
2.50 


PAPE ET a l E E M I T AF a ARRS 


Ziednoczone -- WKS. 96:42 


Słabe wyniki meczu lekkoatletycznego 


W dniu wczorajszym został ro 
tegrany mecz lekkoatletyczny mię- 
izy K, P. Zjednoczone a WKS, 
który zakończył się zwycięstwem 
Zjednoczonych w stosunku 96:42. 

Wyniki w poszczególnych kon- 
kurencjach były następujące: bieg 
100 m. 1) Brajer (Zj.) — 11,9 sek. 
bieg 110 m. przez płotki: 1) Grobei 
ny (Zj.) — 19,6 sek., bieg 800 m. 
1) Kołoszczyk (Zj.) — 2,149, bieg 
1500 mtr. 1) Starosta — 4 min, 40 
sek? rzut kulą: 1) Rosław (Zj) — 
11,41, rzut dyskiem: 1) Rosław — 
31,31 m., rzut oszczepem 1) Karzyn 
ski (Zj) — 40,86 m, skok w dai: 
|) Kujawski (Zj.) — 5,40 m. skok 
wzwyż: 1) Kujawski (Zj) — 1,55 
n, sztafeta 4x100 1) K. P. Zjedno 
«one — 49.3 sek. sztaľeta 4x400 ; 


| 


 EETEIEFYME TFPETT WRC) CIJ 


m. 1) K. P, Zjednoczone 4 m. 2 

Na osłabienie wyników sataa 
silny wiatr, wskutek którego Staro 
sta zrezygnował z próby bicia 1e- 
kordu na 3 klm. 


dla ŁKS. 


Król efektownie plasuje 
pikę i mimo iuterwencji bramka- 
rza, piłka trzepoce w siatce, Tuż 
przed korcem pierwszej połowy, za 
faul Bila sędzia dyktuje wolny. 
Durka strzela, lecz bramkarz przy 
tomie chwyta. 

Druga połowa gry przynosi po- 
czątkowo przewagę Garbarni, któ- 
ra atakuje prawą Stroną, lecz 
znów, jak przedtem, bramka dla 
ŁKS. pobudza go do wysilku. bo 
hater dnia — Król otrzymuje piłkę 
od Sowiaka na środku Peiska, bie 
gnie z nia skośnie do bramki, mija 
obrońców i ślicznym, stylowym 
strzałem umieszcza piłkę w lewym 
rcgu bramki. Krakowianie są wy- 
raźnie  zdeprymowani, 
gdy ŁKS coraz bardziej rozgrywa 
się. Jeden z ataków łodzian powo- 
due zamieszanie podbramkowe zno 
wi przytomnie wykorzystane przez 
Króla, który dobi'a skośny strza! 
Eerbstreicha w Supek, 

Przychodzi okres pewnego Od- 
prężenia, gra traci na tempie i ży- 
wło'owości. Wynik 5:0 nastraja 
graczy i widownię bardzo optymi- 
stycznie, tryhury mowią o ŁKS. Z 
emiuzfazrmem Garbarnia Stara się 
witecznie o ltonocrową bramkę, Ka 
rań i Gaiecki są jelrak zawsze w 
poerotowiu, a raz nawet tak skwa” 
p'iwie debiegają do jednej piłki, 
że zderzają Się, padaja na ziemie 
i. Frymarkiewicz przytomnie bro- 
ni è 

Ustatuia bramka dla łodzian pit- 
da z winy bramkarza Gasbarmi, 
który zbyt długo namyślał się czy 
wybiec czy nie. Król okazał się 
szybszy w decyzji, podbiegł © strze- 
lil, bijae rekord bramek uzyska 
nyek ra meczu ligowym. 

Takiej sztuki, żeby zdobyć pięć 
kolejnych bramek na jeduym me- 
(czu, nikt dotąd nie dokazal, Jeden 
| mecz spowodował, że Król staje w 
pan „królów - strzelców”. 

W 28 minucie drugiej połowy, pe 
kornerze, Garbarnia zdobywa hono 
rową bramkę ze wspaniałego Strza 
łu Riesnera. Czas do gwizdka koń- 
cowego schodzi ta zmiennych aia- 
kach -— bez rezultatu branikowego. 
Tuż przed końcem sędzia usuwa 
Konkiewicza za grę faul. 

Z druyny geŚci nikt na specjal- 
ne wyróżrienie nie zasłużył z wy- 
jatkiem Smoczka, który okazal 
się doskonałym technikiem, Zawio- 


| 


| 


:| d'a pomor i obaj bramkarze: Wio- 


dek i zmieniony po drugiej bramce 
jregorczyk.  Przyzrać jednak 
należy, że mieli niezwykle utrud- 
nioną prace, wobec slabej postawy 
ohrony. Garbarnia grała słako i ty! 
ko w nielicznych momentach była 
dla ladzian groźna, Szybkie tempo 
gry nie odpowiadało krakowia- 
nom i zaskoczyło ich, 


W ŁKS. doskonale grał Król i jeść 


panngna 


WENEROLOGICZNI 


Lekarzy-specjalistów 
Zawadzka 1 
TEL. 205-68 
czynna od 8 rano do 9 wiecz, 
11— Ł i przyjmnje 
2— 8 ) kobieta—lekarz 
w niedzielęiświęta od 9—3 pp, 
ieczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


P"PADA 3 ZŁ. 


podczas | 


| 


szorzędnego łącznika, Jańczyk i 
Wełnic w pomocy oraz obrona, Fry 
markiewicz nie miał pola do popi- 
su. 

Sędziował s'abo, wdająe się w 
niepotrzebne dyskusje z graczami, 
p. Walczak z Warszawy. 


| liguruje 
| mającego 15 


Herbstreich i Król 


na pierwszych miej- 
scach w tabeli strzelców 


Po wczorajszych rozgrywkach li 
gowych na czele tabeli strzelców 
nazwisko _ Herbstreicha, 
zdohytych bramek. 
Na drugie miejsce wysunął się o 
beenie Król (ŁKS) — 14 bramek, 
dalej następują:  Kryśkiewicz i 
Szerfke II — po 13 bramek, Mat. 
Jezyk, Żurkowski i Actur — po 11 
bramek, Zieliński, Szczepaniak, Ku 
biński — po 10 bramek itd, 


Juśre, 


u | 


i 6-go SIERPNIA Nr.3, 


s a 
Mikroskop I 
300 rocznica genj 

W tych dniach minęlo 300 
lat od chwili, gdy w Holandji 
urodził się człowiek, który ah 
darzył ludzkość mikroskopem 


a temsamem umożliwić wgląd 
w zamknięty do lego czasu 


świat drobnoustrojów. Bada 
uia tego człowieka były punk 
lem wyjścia serji odkryć ol- 
brzymiego znączenia. Dla no- 
woczesnej medycyny i hygjeny 
nikt chyba tak się nie zasłużył, 
jak Antoni ILeuwenhocck. 
skromny mieszkaniec hołender 
skiego miasteczka Delft, w któ 
rem pędził życie... portjera ho 
lelowego, co nie przeszkadzało, 
że zdala od świata naukowego 
przez długie lata oddawał się 
swym tajemniczym studjom. 

Za czasów Leuwenhocchka 
wyrabiano juź wcale dobre so- 
czewki optyczne. Nie możia 
jednak było przez nie oglądać 
drobnoustrojów. Leuwenhocek 
zajął się właśnie skonstruowa 
niem takiej soczewki. którahy 
powiększala 160 razy przeł- 
miot. Soczewka ta nie hvła 
większa niż główka szpilki, 

Był to pierwszy mikroskop, 
pierwowzór naszych obecnych 
wspniałych instrumentów. Leu- 
wenhoeck zapomocą lego pry- 
mitywnego przyrządu badał żą 
dło pszczoly, oko pchłv i t. d. 
Potem wpadł na pomysł szuka- 
nia w hrudnej wodzie drobno- 
ustrojów i ku swemu zdumie- 
niu odkrył, że w jednej kropli 
wody znajduje się mnóstwo ŻYy- 
jątek, niedostrzegalnych dla o- 
ka Jndzkiego. 

By'a to chwila narodzin po- 
gałęzi wiedzy ~- hakte- 
Hi 
słynny au- 
SE kast „Łowcy mikrobów“, 
poświęca tei chwiłi, w której 
Leuwevhoeck odkrył świat bak 
terji, następujące słowa: 


„Aleksander Wielki przybył 
dą Indji i ujrzał tam olbrzymie 
słonie, których żaden grek 
przedtem nie oglądał, Ale dla 
tubylców słoń był zwierzęciem 
tak zwyczajnem, jak dla gre- 
ków koń. Cezar wylądował w 
Anglji i spotkał lam nieznany 
i barbarzyński lud; ale lud ten 


Krujf, 


Wkrótce największy film produkcji „Sowkino" 


Całkowicie mówiony i śpiewany 
w jezyku rosyjskim 


„BEZDOMNI” 


oiwarcie 


Jn stitut de B g auté 


li p., front, Tel. 204-91 


2) a 
jego tworca 
alnego wynalazku 


w kraju brytów był czemś tak 
uaturalnem, jak rzymianie w 
państwie Cezara. Jakże dumny 
był Balboa, kiedy jako pierw- 
szy europejczyk ujrzał Ocean 
Spokojny; ale ocean ten był 
dla indjan czemŚ równie natu- 
ralnem jak dla Balboi morze 
Śródziemne. Inaczej nalomiast 


nowoodkryte Światy przedsta 
wiały się oczom Leuwetu- 
hcecka! Oto widział stwurze 
nia, które od prawle- 
ków żyły i walczyły ze sobą, 
mnożyły się i ginęły, a żaden 


człowiek nie miał o nich poje- 
cia. Żaden zionący ogniem 
smok, żadną sługłową hydra 
pie byla tak okropna, jak ci nie 
widoczni, nierni mordercy, nie 
mający litości ni dla dziecka w 
kolysce, ani dla króla na tro- 


Pierwszy, którego oczy spoj- 
rzały w ten tajemniczy Świat 
drobnoustrojów — był skro- 
mnym portjerem małomiastecz 
kowego hotelu holenderskie 
go... W historji wiedzy ludzkiej 
nazwisko Anloniego Lenwe-+- 
hoecka zapisane zostało zlote- 
mi zgłoskami, 


Kapral francuski 
Sellier 


edirąbit 7 listopada 1918 roku pod 
Haudry w pobliżu La Chapelle ku 
niec wojny światowej, Na naszej 
ilustracji stoi cen pod pomnikiew 
ustawionym ua pamiątkę tego wie 
Liego momentu dziejowego. Zamie 
rza on rok rocznie, aż do śmierci 
powiarzać swoją radosną pobudki 
m tem hbistorycznem miejscu 
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Kas, BAM | 2ziś premiera KTO KODZI- DOGODZI?.. 


wspaniałej rewji w 2 częśc. 16 obr. 


EE. ~ z udziałem BRONISŁAWA BRONOWSKIEGO oraz całego zespołu. ; 
Kilińskiego 124 tel. 215-15 Początek o g. 8 i 10 w, w soboty o 6, 8 i 10 w, w niedzielę o 4, 6, £ i 10 wiecz. 


Tenani rpe: 5 > z 
Dojezd tramwajami 4, 10, 16 I 17 Ceny miejse najniższe od 75 gr. do 3 zł. 


Kino-Teat 
LL EEE E ; 
— to dzieje białej dziewczyny, porwanej przez małpę Goryla... 
A — to walka z bandą ludzi bez jutra... 
Zielona 2 | 4 Į — to walka z dzikiemi plemionami i najstraszliwszymi drapieżcami dżungli.. 


DII | 
J 99 =" i 2 
Anons: Następny program i; KI w aus — to film, przewyższający realizmem, grozą i akcją — TA RZANA 
Tom Mix „Stalowa Dłoń" 8 Początek o 2 po poł., w soboty i niedziele o 11 rano 
a DESS 
DŹWIĘKOWE KINO - TEATRY 
EEE Tylko dla dorosłych! EES T Wszyscy zobaczyć muszą, ażeby zapomnieć o 


Poraz pierwszy w Łodzi! troskach i Pai koyana przygody 
Film, na Który eala Łódź czeka! wuch lowelasów 


Dama sesam | (6008 Sldneja | Charie Murray 
z pieskiem |Plajta firmy Cohn 


z RE : (Cohn i Keliy w Afryce) 
Nadprogram dodatek dźwięk. Passe-partouts, Huna Werwwii  Śmniesk iii 
bilety ulgowe, prócz urzędowych, nieważne. m Nadprogr. Dodadek dźwięk. Ceny miejsc zniżone. 


TYT O 


ZEN ZOKEBUI? 
Dźwiekow 


DRO 


ECU 


TRZE EE S 


PER 


| ORTOPEDYSTAKONSTRUKTOR , 


wykonywa wszelkie prace, wchodzące w zakres 
ortopedji: sziuczne ręce, nogi, aparaty ortopsd 
wszelkich systemów, gorsety na skrzywienie 
kręgosłapa, wkłady ortopedyczne na płaską 
stopę (platfus) z kompozycji aluminjowej i z ma- 
sy. Aparaty własnego wynalazku na krótsze 
nogi, zastępujące obuwie na korku (można na 
nie wkładać normalne pantofelki), Pasy rup- 
turowe i brzuszne. 


Pracownia ortopedyczna 


Józef koseuberź 


xN PIOTRKOWSKA 114, w podwórzu 

wiz DU s Przyjmuje od 9—12 i 3—7, a w soboty do 6 pp. 

Ak veji Toszeñ Sa Solidnym i odpowiedzialnym udziela się kredytu. 
ia 


oszenia ucisa (0 mir 


o który oprzeć się może najbardziej zachwiana firma; 
nie upadnie nigdy, skoro tylko się zwròci o radę 
reklamową do 


E $ 
Ea 


7 l K 
y 
$ Ę 


E TH © EW NI Specjalny dział obuwia ortopedycznego. 
a 


PIOTRKOWSKA 50, TEL. 121-36 


$ 


DOSKONAŁE Przepisywanie na maszynie rosyjskiej 


zj 5; | tÈ ia aktó jakich 
sy a H | Paczki "Ko 45 IF BRO ER 
TTA Y po : RENIT" 
117 „i g 


poleca CUKIERNIA 


heli PIOTRKOWSKA 89, tel. 223-38 
„zródło'” wł. Z. Gomolifski KOWSKA 80, te 


Dziś poraz ostatni! Przejazd 1, tel. 209-87 i 133-72 


NERS UWAGA: Dla szkół, instytucji i związków 
ka REER O aigra — udzielamy z ciastek 10% rabat. 


KrhzLEGII | oas | AKUMULATORÓW 


DODATEK do RADIOWYCH PIOTRKGWSKA 167 


„ęshanka Mehsredzy | | ula Posiępowania Cywilnego pj! SAOGKODOWYCH TEE. 205.24. 


i RY PRE 
Poza km PANNON p W OPRAC. SĘDZ. J. SZRETERA MOTOCYKŁOWYCH T 


z 
Pb OR 
zł 


RUE: Ra JĄ ZZO 
NA TELEF. EZWANIE 


Początek w dni powsz. o g. 4, wsob. $ ) OT; 7 
o g. 3, w niedziele i święta o g. 2. $ i D RA A. AKERBERGA nna IEL. 205-24 TEL 
Ostatni seans o g. 9.15, na podstawie noweli z 27.X. 32r. WARSZTATY REPARACYJNE Z skin 5 ORESRĆ 
: EEE w cenie 1 zł. 50 gr. WYPOŻYCZANIE CZAMY AKUMULATORY 
Następny program: g KOROL GERNI BY 


Dwa serca bia W BalEG "ta do nabycia w księgarniach i u d-ra 


A. Akerberga, Łódź, Południowa 2. 


MASZYNA DO PRANIA nowa, |ZAGINĘŁY 2 weksle 10.XI po INTELIGENTNA, sympatyczna, Picie F CYA YN 


zagraniczna, marki „Jobn“ ok SRR. z .|skromną, lat 38, poszukuje posady P > 
B ZA. 150. pł. 29.-I. 1988 r. i gospodyni, sekretarki, lektorki u | najlepsze i najpiękniejsze absolwent konserwatorium 


zyjnie tanio do sprzedania. sni 
wiedomóść e PARA 226-32 AUE sw Baeta samotnego pana. Oferty „Samotna po najniższych cenach na- państwowego w Warszewie 
m — | 33. Żyranci: M. M. Gelblum, | aani „łosi: być można tylko u wznowił lekcje gry forte: 


pk a annee NY TA MA A W ZZA A A 
ZŁOTO, BIŻUTERJĘ i kwity|D. Stein unieważniam i ostrze-|PANNA z kilkuletnią praktyką A. W AcM AN A pianowej 
lombardowe kupuje i płaci naj-| gam przed nabyciem. Kornelja |sklepową, posiadająca małą kaucję - SA . złą = 5. 
wyższe ceny. Magazyn  jubi-| Piotrowska, Leszno 54. 34-3 poszukuje posady, Zgłoszenia pod | , S DAnkiniga si” 4% Zapisy od 12—4 tel. 112-18 
lerski I. Fijałko, Piotrkowska 7 —————. | Sierota J:i" do admin. „Głosu. |"99 Moniuszki te. 7 A=" 


Zi 54 i z j ğa za wiersz milimetrowy 1-szpaltowy "(strona szpalt): laza strona 2 zł; Reklamy tekstem 
Prenimerafa tetra «Ołów Pozzo” ze apel do- Ogłoszeni redakcyjnym zł. 1.50; w tekście; z zastrzeżeniem miejsca na stronie od 2 do 7 włącznie 60 gr. 
atkami wynosi w odei zł. 4,60, za odnoszenie — bez zastrzeżenia miejsca 50 grą nadesłane od strony &-ej do końca tekstu 40 gr; nekrologi 40 gr. Zwyczajne 


pac: 


40groezy, z praesy:Bą pocztową w kraju — zł. G— zngranicą — sł 9. - (str. 10sspalt) 12 gr. Drobne 15 gr. za wyraz, wta RZA = a Poszukiwanie pracy 10 gr. za wy: 
z 7 r raz, najmniejsze zł. 1.20. Ogłoszenia zaręczynowe i saślubinowe . Ogłoszenia camiejscowe obliczane są 
Rękopisów redakcja nie zwraca. o 50% drotel. firm zagr. 100, Za osł. tabelaryczpe lub fantaz. dodati. 50%, Ogł. dwukolor. o 50a dzożeł 


Reklamy w dodatku ilustrowanym za 1 cm. kwadratowy 1 sł 


nn ea iw, ii, 
„Redaktor. Eugeniusz Kronman, 7a wydawnictwo „Prasa“, Wydawnicza sp. z ogr. odp. Eugenjusz Kronman W drukarni wlasnej Piotrkowska 10 


